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Haasenstein & Yogler (także w Hamburgu, liankkrcie r M., Berlinie, Lipsku, Bazylei 
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d’ a zamiejscowych, a 1 kor. od 100  egz. dla miejscowych prenumeratorów.

M m  Rumunii.
Z  poy oda niesłychanie zawiłych stosunków 

etnograficznych panuje na Bałkanie prawdziwy 
ęhaos^ kwestyj, na tera tle powstających, a ma­
jących zawsze "wybitnie zapalne cechy. Rumu­
ni, B olg trzy, Serbowie, Grecy, Albańuzycy, Ku 
iow olosi upominają się o sw oje prawa naro­
dowe i przynależność państwową, przyczem na­
turalnie każdy z tych czynników pragnie wzmo­
cn ić się kosztem obcym. Do tego chaosu nale- 
ky dodać snrzeczne interesy mocarstw europej­
skich na Bałkanie, zwłaszcza A  u s t r o-W  tj- 
g ‘. e r  i R o s y  i. Oczywiście zajmują się dzisiaj 
Balkanem także Niemcy, aczkolwiek niegdyś 
powiedział Bismarck, że Bałkan nie wart jest 
kości jednego grenadyera pomorskiego. Fran- 
cya, która ulokowała w pożyczkach bałkańskich 
miliardy, nie m oiep atizeć  obojętnie na to co 
sitj tam dz;eje, a że A nglia w  krąg swojej po­
lityki światowej wciągnęła również półwysep 
baLansk], nie ulega wątpliwości.

1 . występują w Lcmpleksie spraw bałuań- 
Bkifu dwa zbioiow e czynniki: państwa bałkań- 
vil le w odniesieniu do siebie i do Europy, tu­
dzież p Eiń s t  w a e u r o p  e j  s k i e ,  również w 
odniesieniu do siebie, a następnie do państw 
bałkańskich. Europa występuje w dwóch gru­
pach: trój przy mierzą i trójporozumienia. Imie­
niem pierwszego obecnie występuje Austrya 
imten.ęm drugiego Rosya, przy cichej, ale ener-

b a łk !  .kFeŚ°Cy FranCyi- 0 to  Pai' Qerzy gry

Do niedawna z pomiędzy tych partnerów w y­
suwała się zawsze na pierwszy plan Bułgarya, 
obecnie atoli zluzowała ją  R u m u n i a .  Dzłsiąi 
osią spray bałkańskich jest m obilizacja  armii 
rumuńskiej. G Jy twi zył się związek chrześci­
jańskie! państw bałkańskich, gdy następnie 
rozgryw ała się wojna pomiędzy tym zw iązdem  
a 1 uieyą zachowywała się Rumunia zu ełuie 
obojętnie. Nawet gdy rozpoczął się podział zdo­
bytych rytoryów, gdy na tem tie wszczęły 
Się Spory pomiędzy sprzymierzeńcami, Rumunia 
jeszcze była neutralną. D opieio gdy Bułgarya, 
aa podstawie przedwojennego traktatu z Ser­
bią, tudzież na podstawie beztraktatowegu sta­
nu izrezy wobec Grecyi, chciała —  jak  jej za­
rzucają —  wziąć dla siebie lwią cześć zdoby­
cz*, odwołując się do miecza, dopiero wtedy
ŁlaiUńńj i,a ncciię.:*' HfeMI

D z i s i a j  m o b i l i z a j e  . R u m u n i a  c a ł ą  
SW0J& a r m i ę ,  która liczy 600.000 ludzi. 
W  jakim celu? Jeżeli je j chodzi o to, ażtby 
od Bułgaryi otrzymać Sylistryę i pewien pas 
zitmi, to mob’ lizacya jest zupełnie zbyteczna, 
gdyż Bułgarya na to odszkodowanie chętnie się 
zgodzi. Jeżeli Rumunia ma większo żądania i 
chce labrać część B u igarji aż po limę Ru- 
sz cz -k — W arna, to na taką imprezę wśiód obec- 
nyc_ warunków wystarczy je  leń korpus, a mia­
nowicie piąty, k tón  znajduje się w Dobrudży. 
W szak Bu (arya, która wszystkie sw oje siły 
zwr ciJa jiz e c iw k o  Serbom i Grekum, j e s t  
w o b e .  R u m u n i i  w p r o s t  b e z b r o n n ą .

t 'munia podnosi, że na Bałkanie należy u- 
trzymuć równowagę sił, że nie można pozwolić, 
azeuy jeono państwo, w tym wypadku króle­
stwo b u ł g a r s k i e ,  rozrosło się zbytnio ko­
sztem państw innych, którym groziłoby ciągłe 
niebezpieczeństwo. T ę  zasadę w słowach wielce 
energicznych, a dla R ^ ga ry i wprost obrażają­
cych, podniosło orędzie króla greckiego, odczy­
tane przedwczoraj w parlamencie gieckim . R u­
munią tedy i G rec ja  pragną położyć kres im- 
,pćiyalizmoivi bułgarskiemu i postawić dogmat 
polityczny o r ó w n o w a d z e  s i ł  na B a l k a ­
n i e .  Gabinet belgradzki, który dotąd mówił 
tylko o podziale zdobytych terytoryów i chciał 
wymusić na Bułgaryi ustępstwa w tym kierun­
ku —  obecnie przyjmie zasadę równowagi sił,

S t a u i s D w  P n j b y s i e w s k i *

D z i e c i  n ę ffy .y ,

która ostatecznie znajdzie wyraz także w po­
dziale terytoryów.

Jeżeli Rumunia zmobilizowała całą armię, 
która będzie liczyć 60u.000 ludzi, to widocznie 
ma na myśli przeprowadzić zasadę równowagi 
sil, względnie podział terytoryów  w sposób, 
który Bułgarów zmusi do oporu za wszelką ce­
nę. Już ODecnie nadchodzą z Bukaresztu donie­
sienia, które odsłaniają bardzo daleko idące 
plany Rumunii. Rząd wypiera się tych planów, 
ale opinia publiczna żyw o się niemi zajmuje.

Otóż wedie owych wiadomości, Rumunia nie- 
tylko chce zająć północno-wschodnią część B uł­
garyi, a k  za czynną pomoc wojenną, daną Ser­
bom na ich placu boju, pragnie od Serbii otrzy- 
mać_ dolinę TimoLu, zaś Serbom dać odszkodo­
wanie tery tory alue w M acedonnii kosztem Buł­
garów. Nie ulega wątpliwości że żaden rząd 
oihgarski nio miałby odwagi w obec narodu 
przystać na podobny zamach na caJość B ułga­
ryi . a w Wdy nastąpiłaby z Rumunią walka 
na śm ieić i życie. W  tem oświi tleniu mobiliza­
cya całej armii rumuńskiej musi być rzeczą zu- 
peł; ie naturalną.

Dalej pojaw iają s:ę coraz częściej w prasie 
rumuńskiej artykuły, dowodzące, ż e  M a c e d o -

i i p o w i n n a  s t a ć  s i ę  n i e z a w i s ł e m

p a ń s t w e m ,  podobnie jak Albania, gdyż ty l­
ko w takim razie Kncowołosi, bijf&a Rumunów, 
byliby zabezpieczeni przed wynarodowieniem.

a to żądanie znowu nie zgodziłaby się . 
która przecież rości sobie pretensje do znacz­
nych terytoryów Macedonii' Wobec tego ten 
P'an Rumunii musi być tylko „P?um deside- 
rium\

Rozw ażając te p ła c i nieoficyaloej R ' mu rd, 
plany, które oficjalna Rumunia w duchu p o­
dziela, spostrzeżemy łatwo, że gabinet bukare­
szteński chce poprostu na miejsce iirperyaliz.jii 
bułgarskiego, postawić imperyalizm rumuński. 
T o byłoby dla S tr lii dostaniem się z deszczu 
pod rynnę, z tego zapewne po części powodu 
powtarzamy p o  c z ę ś c i ,  w Bt/gradzie za< :ął 
się poiaw iać zwrot ku pokojoweu u zaratwremu 
sporu z Bułgaryą, Zwycięstwa Bułgarów odgry­
wają tu rówm eż wielką rolę. „

Zapewnie Bułgarya, zagrożona prz0z Rumu­
nię, nie pozostanie obojętną na ten zwrót uspo­
sobienia w Belgradzie. Natomiast rokowania je, 
z Rumunią id? opornie. Pośrednictwo Aastryi 
nie przydało się na nic w Buka.eszcn, -ówno- 
cześnie wzmógł się wpływ Rosyi, która zachęca 
Rumunię do wojny.

Z c  sprawozdania W agnera, które niewątpli­
wie jest koloryzowaue na korzyść Bułgarów, 
wynika bądź co bądź, że Bułgarzy znajdują się 
w sytuacyi strategicznej o wiele k o r z y s t n i e j ­
s z e j ,  kiórą wyw alczyli sobie dzięki świetnej 
taktyce i kosztem olbrzymich ofiar. A nie na­
leży zapominać, że nie była to wcale j ‘szcze 
walna, rozstrzygająca bitwa! Beż .t o  jerzrze 
ofiar ta nieszczęśliwa wojna pocnłonie, jeśli już 
dziś, po pięciu aniach walui, obustronna straty 
douhe Jzą do strasznej cyfry 40.00C zabitych i 
rannych! A  za plecami B ?ł. a r ji  stoi już R u ­
munia z 600.000 uzbrojonych ludzi.

7 /b ]n a  ma B a łk a n ie

C z ę ś ć  d i  u g a .
33

Dusza jego rozszczepiała, rozłupywała się na 
Grzazgi. Już nie był samym sobą.

Szalał w nim KaiD, słodko składał się przed 
obliczem Pana Abel, a dym ofiarny z jego oł- 
arza wznosił się ku niebu, trwał przy Chry- 

■ -doio na krzyżu i wierzył, że razem z nim 
^ ą p i  do ra u- deptał, tratował Judasza, a ró- 
^ a i e  san; uim był, bo go z zemsty o mi- 

S , J % d a l i  do Pana był zdradził. U etelli przy- 
W ić L a iS - f t u s a  oa śmieręi krzyżowej w jb a ­
no iial ta O t e l la  nie byłe znowu M etebą, je-
J o s n n S dalą> dla której tego samego Rabbi
to jfj b0’ którego własną śmiercią ch c iJ  ra 
to nią f aTniebaie zdradził, a teraz wiedział, ze 
Rfiaia ^ a au" żona Abla, ani Metclla, żona 
^abh ani Magdala u stóp krzyża

Boi* O--
J a d y s k u r c z e m  skręciło się jego serce: 

czało w )  d a iw ig a ! żoną brata jego ! K rzy-

jg'jL coś poderwało, a potem opadł bez

W yciągną} ubezwładniony na ziemi: 
Jeraz już \ iedział:

> om  m oc i siłę, na którąby go  stać było, 
s ay b ; był sobą samym.

E i i w a  n a r  E r e g a t a l c ą .
(Kor. „N. Rfcformy11.)

Wiedeń 7 iipra
Specyalny korespondent „R eichspost" znany 

z w ojny poprzednmj, Ilermenegild W a g n e r ,  
podaje obszerny opi3 dotychczasowych, głównych 
WfJk uiędzy Bułgaryą a Serbią.

B i t w  n a d  B e s r a l n i c ą ,  jak  może na- 
zr. ł  należało wielki bój między Serbami a 

u ł^ ram . o przystęp do Skoplje, zakończyła 
się dla S erk ór u t r a t ą  d w ó  h d y w  ; y j ;

l m o k u  i M o r a w y .  Centrum serbskie c o f ? .  
s i ę  k u  S k o p l j e ,  kryjąę swój odwrót wśród 
walk rozpaczliwych.

Oto obraz tej trzydniowej walki w  w ielkich 
..ai.ysacu:

B i.w a rozegrała się nt. terenie między rzekn 
W aidareii a granicą bal jarską, na północy od 
B r e g a l n  i c y .  Centi um bułgarskie z .je ło  : po­
czątku pozycye kolo I s t i p  (Stip) nad Z l o t o ­
w ą ,  zaś część lewego skrzydła przekroczyła 
W ardar koło K r i v o l a c  i G r a c k o ,  a prawe 
skrzydło posunęło się ku O s i g o w e j  P i a n i ­
n i e .  Bułgarzy utworzyli półkole od W ardaru 
pizez K o c z a u ę ,  R a d o v i s t e  a ż  d o  E g r i -  
P a l a n k i  i K r a l o w e j .  Serbowie wcale nie 
przypuszczali w jak niebezpiecznej znajdują się 
pozycyi. Centrum bułgarskie podjęło, po ukoń­
czeniu tej form acyi o f e n z y w ę  n a d  B r e -  
g a  1 n i c ą  i koło E s z e w o - T o l j i  i odparło 
centrum serbskie az do 3 e r e k e t l i ,  gdzie ro 
zegrała się s t r a s z n i e  k r w a w a  w a l k a .  
Serbka biygada, złożona z 3, 4 i l l  pułku, zo­
stała, przy pomocy artyleryi bułgarskiej, z u ­
p e ł n i e  z n i s z c z o n a .  Z  powodu tego gwał­
townego ataku oba skrzydła armii serbskiej 
odcięte zostary od centrum. D yw iz ja  T i m o k u  
operująca na prawem skrzydle serbskiem, zo­
stała na północ od K rivolac osaczoną i mimo 
rozpaczliwych wysiłków, n i e  m o g ł a  j u ż  
u j ś ć  p o ś c i g u .  Dzielna ta dywizya, złożoua 
z doskonałego żołnierza, która odznaczyła się 
chlubnie w w ojnie tureckiej, została zupełnie 
z n i s z c z o n ą .  Z  15.000 ludzi zostało zaledwie 
35 o f i c e r ó w  i 4000 ż o ł n i e r z y .  Jedna 
brygada, która pospieszyła z pomocą, uległa t a- 
k i e m u  s a m e m u  l o s o w i .

A le  setki dusz, setki mózgów kłóciło się wraz 
z nim z dziką zaciekłością, paraliżowały jego 
wolę, czyniły go bezsilnym i  niemocnym,

Sam sitbie zabijał, bo nie był w stanie opa­
nować tysiąca wrzaskliwych, kłótliwych, cał­
kiem sprzecznych sobie, zajadle walczących 
z sobą myśli.

Z  ognia popękanych słońc chciał wyrw ać 
Jadw igę —  ha — hal On, który —  no co? mo- 
żtby się biernie pozwolił zabić, ale którego na 
najmniejszy czyn nie stać..

[ jemu —  co za dzika iron. i —  jemu śniło 
się, że był Tytusem, że był Judaszem, nawet 
bratobójcą Karaem —  o j ! niozdoien do najmniej­
szego odruchu czynu —  to miał r jć  on!

Zaśmiał się w sobie z cichą, w ściekłą ironią.
Cała dusza jego krzyczała za Jadw igą, ale 

nie miałby siły ręki pc nią wyciągnąć.
W iedzia}, że i ona go kocha —  że biat... ba, 

ba —  brat —  przecież on ponoć był Kainem —  
<Mż go  mógł brat obchodzić? A  coraz większa 
b e i ł a  u! ezwładniała i mózg i jego  serce.

Wszystkiemu siłami pragnął, by mu wrota 
Raja otworzono, z Archaniołem ponoś się zma­
gał —  co za dziki, szyderstw o! On, który to 
wszystko w swe, chorej duszy przeżywał, a lę­
kał się najmuiejszago wzruszenia, któreby go 
do czynu pchnąć mogłe. 1 już wyczerpyw ała 
sie energia, z jaką począł rom ć przegląd w s ..e j 
Pnizy —  m ieliło W n i m -  rozpanoszył się t j o 
w nim całym żal, ciężki, bolesny żal, ze jakaś 
djabelska L o  wyczarowała przed jeg o  ,oczyma 
sny o woli, o m o.y, o wiadzy i pt-ędze.

Jadw igo! Jadwigo!
Nie miał sił na to.

Następca tronu Aleksander i naęzelny komen­
dant serbski musieli z wyżyn Kiiseli bezczynnie 
przypatrywać się lej rzezi, dokonanej na armii 
serbskiej przez bułgarską t. zw. „brygadę tra­
ck ą", z którą Serbow:e razem n alczyli przeciw 
Turkom pod Adryanopolem. W alczono bagneta­
mi a nawet ścierano się prerś o pierś i kąsano 
się z ę b a m i .  3 y ła to  —  powiada korespondent— 
o r g i a  w i e l k i e j  n i e n a w i ś c i  Bułgarów i 
M acedończyków przeciw Serbom.

Tymczasem także sytuacja  wschodniego (le­
wego) skrzydła nrmii serbskiej —  dywizyi M o­
rawy —  jogorszyła  się z powodu . ddalema się 
centrum. Serbowie usiłowali uwolnić się z tej 
sytuacyi przez atak w kierunku na Kiistendil, 
który się jednak n i e  n d  a ł. Ciekawą czyni ko­
respondent uwagę, że „ie lazra  brygada1*, która t -  jx<  ___     r ________

E  siem  Pulju powati*, my w aia i odparia w t W0ało sie o d w r o t o u i  Bułgarów, 
c j ą g r u  5 gro d ż i n  8  a t a k ó w  s e r b s k i c h . !  r\ *1 a ± •
a ż  g łó w n a  s iła  b u łg a rsk a  przekroczyła. Breg&l- / 1 S jtn a c y a  s t r a te g ic z n a  n i0  Ji

(doili i dyplomu.
(Tel. „N. Ref.1)

Wiedeń, 8 lipca.

(Sytuacya na dwóch teatrach wojny. —  N >wc gro­
źno naprężenie między Austryą i Rosyą. Ic^.ygi 

Rosyi).
W  sytuacyi strategicznej na Bałkanie nie na­

stąpiła dotąd decydująca zmiana. Na północnym 
teienie wojny Bułgarzy starają sie energiczne- 
mi atakami wstrzymać transport wojsk seroskieb 
z Niszu do Skoplje. Północna, g ł ó w n a  a r m i a  
s e r b s k a ,  j e s t  o d c i ę t a  o d  s w o j e j  o j ­
c z y z n y ,  a t o  w s k u t e k  w t a r g n i ę c i a  
B u ł g a r ó w d o V r a j j i .

Na środkowym terenie wojny, leżącym między 
Skoplje a Krivolac, walki jeszcze się t raza. —  
Podług wiadomości, nadeszłych ze źródeł serb- 
s k i c h , ° K r i v o l a c  z o s t a ł o  n a  n o w o  z a j ę -
t e p r z e z S e r b ó w .  _

Ofenzywa Bułgarów, maszerujących z Yranja 
przez Kumanowę, skierowana przeciw centrum 
armi serbskiej, j e s t  w p e ł n y m  t o k u .  D e­
cy z ja  za'eży tu od szybkości marszu aOiJU zj

bułgarskich.
Na terenie zaś wojny g r e c k  o - b  n ł g a r -  

s k i e j  o d b y w a  s i ę  f o r m a l n  w y ś c i g  
w okolicy, położonej na zachód od Strumicy. —

otizynn ła  Salonikę, została również udaremnio­
na z powodu sprzeciwienia sie Francji.
. A ustrya czyniła te p ropozycje , mając na celu 
porozumienie między Buigaryą a Rumunią, na 
podstawie odstąpienia je j D obiudży przez Bał- 
garyę. R o s y a  i F r a n c j a  u d a r e m n i ł y  
w ó w c z a s  t ę  a k c y ę ,  obecnie zaś tesame mo­
carstwa u d a r e m n i ł y  nowe usiłowania pośre­
dniczące Austryi. Obecna rola Rosyi jest bar­
dzo dwuznaczna.

Rozszerzając wiadomości o mobnizacyi w Au­
stryi, s k i e r o w a n e j  r z e k o m o  p r z e c i w  
R u m u n i i ,  zachęca Rosya Rumunię do in.va- 
zyi do Bułgaryi. Z  drugiej zaś strony Rosya c 1 
kilku dni udziela w  Sofii rady, a b y  B u ł g a ­
r y a  n i e  c z y n i ł a  ż a d n y c h  u s t ę p s t w  
R n m u n : i. Także w Konstantynopola arahasa 
doi rosyjski, popierany prz :z  ambasadora fran­
cuskiego, czym  usilne starania, aby skłonić Tur- 
cyę do w yw arcia pres ji na Bulgaryę i aby 
T urcja  zaządała do Bułgaryi opróżnieni: Rodo- 
sto i ewentualnie z w r o t u  A d r y u n o p c l a

Te i n t r y g i  r o s y j s k i e  w yw ołują w W ie­
dniu wielkie zaniepokojenie i n ieu fność a w 
dalszim  ciągu naprężenia między Anatryą a 
R osyą, k t ó r e  m o ż e  s i ę  p r z e n i e ś ć  i n a  
i n n e  m o c a r s t w a .

Ruchy armii bułgarskiej
Sofia, 8 lipca.

Bułgarzy, o b s a d z i w s z y  m i e j s c o w o ś ć  
YTr a n j  a, z a b r a l i  t a m  w i e l k i e  z a p a s y  
a m u u i c y i  i ż y w n o ś c i  i m a s z e r u j ą  d a ­
l e j  w  k i e r u n k u  ‘B o j a n o w c a  n a d  r z e- 
k ą  M o r a w ą .  D w ie wielkie armie bułgarskie, 
z których jedna operuje koło E gri Pułaska i 
Kratowa, a druga koła Koczany, złączyły S'ę 
koło m iejscow ości Stracm a między E gri Palan- 
ka a. Kumanowa. Seibsuą d y w iz je  Morawy uwa­
żają tu za ostatecznie straconą. Równocześnie 
zaś nadebudzi I II  armia bułgarska, maszerująca

pod dowództwem generała Iwanowa, m a s z e  
r u j e  w k i e r u n k u  p ó !  n o  c n y  m, ^ o b y  ró-

n .c<3 I nrzą J.:iła atar mi i iinjr w  t^ernnku^kii 
Kiiseli i Owe/emu Polju, po więk. zej c S p S  
s k ł a d a ł a  s i ę  Z T u r k  ó w  b u ł g a r s k i c h .

Podczas gdy armia bułgarska w centrum 
przeszła przez Eszevo L olje, brygada bułąarska, 
która przekroczyła W ardar koło G r a c k o .  ma­
szerowała dalej wzdłuż p u w eg o  brzegu W ar­
daru i zjawiła się nagle koło V e ' p s  i za­
groziła armii serbskiej odcięciem linii odwroto­
wej Z  tfi"0 powodu Seibowie musieli o p u ­
ś c i ć  V p  1 o s  i c o f n ą ć  s i ę  w kierunku 
na S k o -  ’ i e  Maior se ra k i, Michał K oyace- 
“ > | ó r §  dostał ę n walkach koio E f i Pa- 
lanka ao niewoli bJgarskiej, opowiadał kore­
spondentowi:

R v,o iuż po północy, gdy wojska moje za­
atakowane zostały koł 1 isehcy. W  ciemnych 
ataK-owau ftyWiąZa!a się straszna n o e-

• -  t ó r .  t - U. r f a j
n a  .m  i & «  wciąż okrzyki to: „H ur-
ry godzm y . J  ^ a;norz!“ Moi ludzie walczyli, 
j l k  lwy,Zale słoÓce widzieliśmy już

jako jeńcy. korfc,.pOUdenta dowiedział, że tak 
Polu wypadła n 
£ovacević rozpla 
,T o  straszne! To strasz

G dy się
że walka na f  K ovacević rozpłakał się i 
rzyść Se. nów, . Tn sł raj ZnP! To strasz-

2e w a t o  na O r c ^ i  Foli w y p a d a  na . . .  ko;

kilkakrotni0 
n e ! “

zawo,ał:

Zw ycięstw o' będzie po stronie tej armii, która z północy. Twierdzą, że 1 uia ku.ejow a między 
będzie szybciej maszerować. Arm ia bułgarska, Skoplje, a Niszem, z o s t a ł a  w k i l k u m i e j -  
zLa^dująca się na tym terenie w ojny, a s t o ją c a js c a  c b  z n i s z c z o n a  p r z e z  B u ł g a r ó w .

‘ -  1 R ucby generała I w a n o w a ,  operującego na
greckim teatrze .w ojny, ■ a ą b a r d z o  n i e j a ­
s n e .  Cofa się on w kierunku północnym, co tu­
taj tłomaczą względami str atcgiczuem i, oświad- 
czając, że Iw anow  chce jak  najdalej w yw abić 
G reków  w głab kraju, a równocześnie zbliżyć 
się do głów nej a. mii bułgarskiej, operującej 
przeciw  Serbom, aby ją  wzmocnić.

-  fciedeń, 8 lipca.
T utej zy popeł serbski otrzymał od prezydeu- 

_H m im stiów  P a s i  c z a  doniesienie, że w szyst­
kie wiadomośm A gen cy . bułgarskiej o z n i ­
s z c z e n i u  d y w i z y i  T i m o k  s i  n i e u z a ­
s a d n i o n e ,  czego najlepszym dowodem jest 
fakt, że dywizya ta wczoraj wueczorem z d o  
b y ł a  K r i y o l a c  i o d p a r ł a  B u ł g a r ó w .

Grac, 8 lipca. 
Grazer V olksblatt“ donosi z B e l g r a d u :  

Bułgarzy przerwali połączenie telegraficzne z Pi 
rotem i kolejow e z N.szem. W  B e l g r a d z i e  
p a n u j e  w i e l k i e  p r z y g n ę b i e n i e .

Serbowie odbierają Krivolac.
Belgrad, 8 lipca. 

P o d ł u g  n a j n o w s z y c h  w i a d o m o ś ć .  
S e r b o w i e  o b s a d z i l i  w c z o r a j  p o  p o ­
ł u d n i u  o g o d z i n i e  4 K r i v o l a c .  B u ł g a ­
r z y  u c i e k l i  w k e r u n k u  R a d o v i s t e .

Rząd skonfiskował wszystkie prywatne depe 
sze, donoszące o zw ycięstw ach serbskich i po­
zwala tylko na ogłaszanie oficyalnych w iado­
mości.

jest jeszcze
do tej pory wyjaśniona i lada chwili oczekiwać 
naieZy d e c y d u j ą c e j  b i t w y ,  to 8ytuaC]'a 
!y lo"iT .yczna je s t  jeszcze  Hardziej zawikiana 

i groźna.
Naprężenie między Austryą a Rosyą w osta­

tnich Gmach znowu bardzo znaczni* wzrosło.
Szef sztabu generalnego, bar. Conrad H  o e- 
t z e n d o r f ,  który bawi w G ory c ji, został te- 
tegraficzit e powołany do cesarza do Ischlu. 
Jak słychać, bar. Conrad udaje się w najbliź-* 
8z>ch dniach do Galicyi. W iadom ości o zarzą­
dzeniu p o n o  w n e  j - p  r ó b  n e  j m o b i l i z a c y i  
c z ę ś c i  a r m i i  r o s y j s k i e j ,  dotąd nie zosta­
ły  potwierdzone, w yw ołują jednak ogromną nie­
ufność, ze względu na podejrzaną i niejasną 
akcyę dyplomatyczną, wdrożoną przez R osyę 
w stolicach państw bałkańskich. Abcya ta skie­
rowana jest przeciw Austryi.

Dzienniki wiedeńskie obw iniają R osyę, że 
u d a r e m n i ł a  pośrednictwo A ustryi między 
Rumunią a Bułgaryą. A ustrya proponowała 
z początku odstąpienie Bułgaryi miasta R odo- 
sto, zajętego przez Bułgarów w czasie woiny 
z Turcyą. D iuga  propozycja , aby Bułgarya

w s l & n Ł zres2tą jei “?dj ni°
byt e t ,n k t
u A ttiedvkolwiek odczuwał. 

y n K  milo5 « arodsu spopielała -  raz je- 
J ® L a} )rzy Jadwidze, ais —  już sobie Lea i i ai ho ou nigdy sobie ie kłamał —
» i»  l W  ™ .b .R 5 r -to pewno płom-en *

W ięc co? — c0?- mi 
D źwignął s i ę ^ a ^ yjechać<

E j f l a S t ’ . ' * 8 b j l  "  sl2nie 005

P°J  K a f b a i  Koi0 ! Ja —  Tytus Ja ! Judasz! —

a>So!i"^słodkim snem Metello, zroszone krw ą 
mnich ran zalej rczpacm iti jeszcze M agdaio 

“ S i  ZbawicieU, którego zdrad.Jem  w sobib! 
a L  tv •—■ serce bl<J ma ; i ak g lucby

młot o Kowadło w oczach mu się zaćm iło:
Jadwiga!
Siadł na ławce.
_  Szukałam brata —  słyszał głos je j,

przez sen. .
Spojrzał, jak nieprzytomny.
Tak! to Jadwiga —  zona bra' a n jg o .
S?rce jego drżało znowu nieskończoną

łością. .
Bezwiednie spojrzeli na siebie.
Oczy ich mówiły.
On już tę Btraszuą mowę milczenia znał —  

gorszą nad wszelkie męk*

jak

m;

Ni^dy jeszcze żadna mowa ludzua nie rozpo­
rządzała ta k ie , gorącym i wyrazami miłości, jak  
to ich milczenie.

B ezwiednie ujęły się ich ręce.
Zapomniał o wszystkich postanowieniach, za­

pomniał o Kainach, Judaszach, Tytusach —  na 
chwilę stał się sam sobą.

Przyw arł do je j rąk:
Jak  ukochana je j ręka.
Święty powiew je j oddechu!
N ic niema we muie, mówiło milczenie, coby 

nio było tobą, a nie w tobie, coby mną me 
było.

W iem  — wiem! w olało je j serce, ale odgłosu 
jej nie słyszał,.

I  znowu rozlała t ę na zachodzie straszna 
łuna, jak  gdyby słońce pękło —  prysły obrę­
cze —  a straszliwy żar rozlał się po niebie.

Przykucnął u je j stóp, a Szatan w ił się w 
bolesnym śmiechu, a Ból, Rozpacz i piekielne 
przerażenie stało na straży ich miłości i ich 
chorych śmeń.

V II.
Błądził sam po jakiemś zaczarowanem m&łem 

miasteczku południowycn Niemiec.
Błądził z bolesnem wspomnieniem i rozpacza", 

tęsknotą za tą, tą... dla niej słów nie było! Tą 
jeuyną, która pokochał, ud której się nagle 
ode.w ai i już ją  pewnie n igdy nie zobaczy.

W yszedł poza mury miasta i  dostał się do 
parku.

W śród drzew ciem nego paiku  ożyło nagle 
światło księżyca, przedzierało się cieaiutkiemi 
pasmami poprzez wąskie szczeliny gęstego li­

stowia, centkowało ścieżki srebinem i plamkami, 
a w głębokiej ciszy słyszał oddech wysokich 
drzew, senne westchnienie kwiatów, a ziem a 
pod jego stopami diżała, jakby tam gdzieś w 
głębi biło ukryte, zrozpaczone serce:

Jadw igal
Zatrząsł się cały.
Nie odważył się myśleć, chciał zdusić wspom­

nienie tej jednej — jedynoj —  diawił go ciężki 
wstyd, że właśnie w chwili, gdy je j męża, b .a - 
ta jego  Zdzisława, chorego ciężko do domu 
przywieziono, wtedy właśnie uciekał na oślep 
z tego zapowietrzonego guiazda nieszczęść i 
obłędu, a przecież powinien był razem z nią 
wytrwrać...

Stchórzył —  brzydził się teraz sobą. M iłość 
sobie, kłamał —  on i miłość, która kazała mu 
uciekać od ukochanej kobiety, byle tylko nie 
patrzeć na cierpienie ludzkie!

Siadł na ławce, z pytli swego m  zgu wyrzu­
cił myśli, gdyby nieużytek R udnego otrębia, 
a le  n a  chwilę ylko: z Diewidz:alnych źródeł 
jęło się sączyć upiorne światło księżyca, lalo 
się długimi promieniem, wzdłuż każdego włókna, 
jeg o  n.rw ów , teraz już słupami światła sięgała 
do dna jego  duszy, a przed jego  oczyma roz­
warła się czelostna przepaść, w którą nie miał 
odwagi spojrzeć, boć tam dokonyw ały się roz' 
paczne losy jego  życia :

Jadw iga!
W stał i szedł przed się, bo  zdawało mu się, 

że szybki ruch ulży udrękę jego serca.
(C. d. n.)



it r  ara TVtoreK, 8 L łn ca

Pochód Greków na północ. 

Ateny, 8 lipca.
P o trzechdniowej bitw ie pod K i l k  3z, w o j­

ska greckie, operuja.ce przeciw  generałow i Iw a ­
nowowi, odparty nieprzyjaciela aż do Se"63 i zni­
szczyły w s z y s t k i e  m o s t y  k o l e j o w e ,  L e ­
we skrzydło greckie zdobyło wyżyuy, położone 
na południe od jeziora D o j  r a n .

L & ó ł k a  r o J n i c z s ,

W  dniach 10 i 11 lipca odbędzie się w Z ł o ­
c z ó w  i e trzydzmste pierwsze walne zgrom a­
dzenie ogólnej R ady Tow. K ołek rolniczych.

Sprawozdanie głów nego zarządu podnosi, źe 
rok  1912 był rokiem niepokoju i k lęss  elemen­
tarnych, które również rolnikom dały się uczuó, 
osłabiając tętno życia  gospodarczego. Mimo to 
ten ciężki rok  nie osłabił rozwoju i rozpędu 
zbiorow ej pracy gospodarczej w K ółkach rolni­
czych. Podczas gdy poszczególne gospodarstw a 
pcd nursk iem  w ypadków i ciężkich wstrząśmeń 
w kraju chw iały się, lab nawet upadały, orga­
nizm zbiorow y ostał się, postępując normalną 
drogą rozwoju.

Zarząd staraS się przedewszystkiem  o rozsze- 
rzen;e_ i pogłębienia organ izacji. S:ą<I też w ro­
ku ubiegłym przybytek now ych członków w yno­
sił 5.135, w początkach zaś bieżącego roku dal­
szych 4.502, tak, że obecnie l i c z b a  c z ł o n ­
k ó w  w y n o s i  78.422.

D o Tow . K ółek rolniczych garną się ccraz 
liczniej k o b i e t y .  Oddziały kobiece przy K ół­
kach z roku na rok pow iększają się, a nie są 
cne martwą formą, ale faktycznie pracują in- 
tenzywnie i są prawdziwą cfiiabą orgam zaeyi 
Kółek.

W  miaro powiększenia się liczby członków, 
w zrosła także w minionym roku liczba lokal­
nych organizacyj, to jest K ó ł e k  r o l n i ­
c z y  ,>b, spełniających swe obowiązki.

„ Mieliśmy —  mówi sprawozdanie —  w poprze­
dnim roku sprawozdawczym 1.641 Kółek ro'ni- 
czycb, które przedłożyły sprawozdania ze swej 
czynności. W  obecnym roku sprawozdawczym jest 
ich 1.704. Jeżeli doliczy się do tego 36 Kółek 
rolniczych zawiązanych w drngiej połowie r. 1912, 
które nie były obowiązane do przedłożenia sprawo­
zdania rocznego, oraz 50 Kółek rolniczych zawią- 
zauych w 1913 r. po dzień 20 maja, to ogólna 
liczba Kiłek rolniczych wynosi obecnie 1.790.

„A  gdy w poprzednim roku sprawozdawczym 
świadczenia Kółek rolniczych na cele ogólno T o­
warzystwa tytułem scładok wynosiły 9.254, w obe­
cnym ro n sprawozdawczym wyniosły one kwotę 
l ł .  152, jakkolwiek rok ubiegły do lat tłustych nie 
należał1*.

N ad.o działalność Tow arzystw a obejm owała: 
organizacyę produkcyi r o l n i c z e j ,  h a n d l u  
n a b y w c z e g o  i organizacyą z b y t u  w ytw o­
rów  rolriiczycb, oraz związaną z temi dziedzi­
nami o ś w i a t ę  f a c h o w ą .  N ajw iększy nacisk 
kładło Tow . K ółek  na oświatę fachową, w ycho­
dząc z założen.a, „że jest ona najlepiej procen­
tującą się in w estycją , podczas gdy  bezpośrednie 
zasiłki w jakiejkolw iek formie m ogą najlepsze­
go gosdudarza zdem oralizować, bo go odnczają 
liczyć tylko i w yłącznie n a  w ł a s n e  s i ł y .  
Najwydatniejsza instytucya jest niczem w obec 
tego co ośw iecony rolnik potrafi na sw ojej zie­
mi i oborze przy zastosowaniu nowoczesnych 
zdobyczy w iedzy  fachow ej wyprodukować. To 
eż zarząa głów ny starał się szerzyć oświatę 

fachow ą zc, pom ocą k u r s ó w  f a c h o w y c h .  
Takich kursuw 3 do 4-dniow ych odbyło się w 
roku sprawozdawczym 36, w których brało udział 
2.885 słuchaczów, w  tern 803 kobiet. Oprócz 
togo zainicyow ano w roku minionym w  Rzem ie­
nia k u r s  j e d n o m i e s i ę c z n y ,  który zbliża 
się juz do pewnego rodzaju s e m i n a r y u m  
r o l n i c z e g o ,  gdzie stosowane jest systema­
tyczne nauczan:e, oczy wiście odmienne, aniżeli 
na 3 lub 4-dniow ych kursach.

Poza oświatą zawodow ą rozszerzono pracą d o- 
świadczalną. L iczba  urządzonych prób demon­
stracyjnych  ze zbożam i w ynosiła w roku spra­
wozdawczym  816, z ziemniakami 6u0, doświad­
czeń zaś z nawozami sztucznymi 1.482, co w p o ­
równaniu z rokiem ub.egłym  wykazuje znaczny 
postęp. W zmaga się takźo u członków  pociąg 
do używania w s p ó l n y c h  n a r z ę d z i  r o l n i ­
c z y c h .  D o wspólnego użytku zakupiono ma­
szyn za pośrednictwem Zarządu głów nego K ó­
łek relniczych w  roku sprawozdawczym  za 54 
tysiące £33 koron. W śród tych maszyn było' 80 
sien n ików  rzędowych, 23 tryerów , 7 młynków, 
11 bron sprężynow ych, 13 spalchuiaczy, 18 
bron łąkow ych, 44  kombinowanych plew iaczy 
Plauet jr.

A k c y a  h a n d l o w a  Zarządu głów nego obej­
mowała dwa główna działy: roln iczy i konsum- 
cy jn y . Te działy prowadzi Zarząd głów ny od 
camego początku powstania T ow . K ółek  rolu. 
Takie rozm:arv przybrał handel rolniczy, tego 
dowodzą cyfry. I  tak w roku sprawozdawczym  
dostarczono Kółkon. rolniczym nawozów sztucz­
nych za 4 0 1 3 3 6  K, nasion za 114.015 K, ma­
szyn i naizędzi rolniczych za 112.858 K  pasz 
treściw ych, oraz zbóż i ziemniaków za 196.284 
kor., drzewek i krzew ów  ow ocow ych za 10.788 
kor. Jeżeli do tych dostaw czysto rolniczych do­
liczym y dostawy węgla, które w roku sprawo­
zdawczym  obejm ow ały 996 wagonów, wartości 
140.663 K, to dostawy w roku sprawozdawczym 
przekraczały mJion koron, gdyż w ynoszą r  -zem 
1,006.172 K. W  stosunku uo lat poprzednich 
wykazują one naturalny przyrost, gdyż w roku 
1911 dostawy w  dziale rolniczym  w raz z w ę­
glem w yrosiły  896.490 K, a w roku 1910 706 
ty s. 900 K.

O rgan izacja  h a n  d l u s p o ż y w c z e g o  opar­
ta jest na sklepach Kółek rolniczych. W yższą 
organ izacją  handlową, odgryw ającą rolę okrę­
gow ych  centrali, są składnice powiatowe, które 
zaczęto tw orzyć w  r. 1903. Obecnie takich skła­
dnic jest 40. L iczy ły  one 6.266 członków-udzia- 
łow ców  (w  roku 1911 —  5.352 członków"), ka­
pitał złożony na udziały w ynosił 499.073 kor. 
(w r. 1911 —  449.170 K).

R olę centra ’ i handlowej na cały kraj spełnia 
założony w 1911 r. Z w i ą z e k  e k o n o m . c z -  
n y  K ó ł e k  r o l n i c z y c h ,  liczący obecnie 43 
ci L uków , z udziałami na kw otę 50.420 kor. 
Zw iązek  dostarczył składnicom i sklepom K ó ­
łek roln iczych  w roku 1912 różnych tow arów 
razem na kw otę 2,995.730 K.

R ozw ój w iejskich  s t r a ż y  p o ż a r n y c h  po­
stępuje obecnie ju ż  samorzutnie. W  roku ubie­
głym  odbyło się 15 kursów strażackich, które 
wykształciły 405 uczestników.

Niemałą rolę w  budzeniu świadom ości umy 
słow ej i narodowej odgryw ały K ółka  jako in - 
s t y t u c y e  k u l t u r a l n e .  W niektórych wsiach 
K ółko jest jedyną ostoją kultury. T o  też K ółka 
urządzają odczyty, przedstawienia teatralne, za­
bawy i t. p. Samych przedstawień urządzono w 
roku sprawozdawczym  651.

W  końcu podnosi sprawozdanie, że w  1912 
i w  obecnym  roku subweneye, udzielane dotąd 
Tow . K ółek  roin., zaw iodły i z tego powodu 
wiele projektów  i zam ysłów pozostać musiało 
na papierze, albowiem nie było środków, aby je  
zrealizować.

Zam knięcie racnunków Zarządu głów nego za 
rok 1912 w ykazuje: w przychodzie 679.452‘35 K, 
w rozchodzie 669.720-20 K , tak, że na rok 1913 
pozostało 9.732-15 K.

U p a d e k  S t a n i s ł a w a  

G r a b s k i e g o .

Z  powodu upadku profesora Stanisł. G r a b ­
s k i e g o  przy w czorajszych ponow nych w yb o­
rach z m. L w ow a, nabierają w ybory  lw owskie 
w ogóle wielce sym ptom atycznego znaczenia. —  
Kim  bowiem jest p. Grabski, poza sw ojem  za- 
wodowem stanowiskiem profesora uniwersytetu ? 
W szystkim  wiadomo, że jest kierownikiem isto­
tnym stronnictwa w szechpolskiego i że jest te­
go stronnictwa... złym ducnem, w szczepiającym  
w jego ekcyę  jad  zaw iści i nienawiści do w szy­
stkich i do w szystkiego, co poza obrębem par- 
tyi s:ę znajduje. On nadaje kierunek polityczny 
stronnictwu, a nie dr Jan G w albert P aw likow ­
ski, prezes jego  R ady naczelnej; on decyduje
0 polityce „S łow a Polskiego**, a nie p. Z . W a ­
silewski. T o  są wszystko rzeczy powszechnie 
znane.

Pomimo tej sw ojej istotnej roli w  stronnic­
twie i dzienniku, p. G rabski nie zasiadał dotąd 
w żadnem ciele reprezentacyjnem , ani. w  Radzie 
m iejskiej, ani w  Sejmie, ani w parlamencie, 
cnoć publiczną było tajemnicą, że on desygno­
wał do tych reprezentacyj kandydatów ze sw o­
jego  stronnictwa i zwalczał do upadłego, nie 
przebierając w środkach, ich przeciw ników. —  
Dopiero teraz, po raz pierw szy, zaapelow ał p. 
St. Grabski w sposób jaw ny do publicznego za ­
ufania i stanął, jako  kandydat, na posła sejm o­
w ego z m. L w ow a.

Gała w alka w yborcza  skoncentrowała się 
właściw ie kolo j6go esoby. W  nim upatrywano 
wszystkie ujemne strony polityki w szechpolskie­
go  stronnictwa, w nim szukano źródła za jad ło­
ści partyjnej W szechpolaków  i  fanatyzmu Lo­
teryjnego, którego dotąd nie snała G a lic ja , a 
który on aopiero na je j grunt przeszczepił. —
1 w  publicystyce i w życiu  publiczuem zapano­
w ać miało hasło „nom o homini lupus**, —  o ile 
to c l  p. Grabskiego miało zależeć.

Pomimo teroryzmu, jak i szerzył na okół sie­
bie p. G rabski od lat szeregu, pomimo politycz­
nej suggestyi, w  jak ie j utrzym ywał opinię pu­
bliczną —  L w ów  przeraził się, zobaczyw szy na 
liście kandydatów  nazwisko Stanisława G rab­
skiego. D otąd działał on z poza barykady sw ej 
partyi, dotąd rzucał zatrute strzały ze szpalt 
wszechpolskiego organu, —  ale nigdy ieszcze 
m e zaapelował do ogółu  obywateli po aprobatę 
dla charakteru swej roDoty politycznej i takty­
k i partyjnej. Po raz pierw szy w ychylił się na 
barykadę i  poddał się pulliczn6m u głosowaniu 
istotny autor programu wszechpolskiej, kotery j- 
nej m yśli i sposobów  szczepienia je j w  orga­
nizm społeczeństwa.

K ierow nictw o partyi wszechpolskiej zdawało 
sobie z tego sprawę, i z pewnością na żadnej 
ze zgłoszonych przez siebie kandydatur nie za­
leżało mu w  tym stopniu, co na kandydp turze 
p. G rabskiego. A le  równocześnie L w ów  zrozu­
miał także, co to znaczy kandyUatura sejmowi*
p. Grabskiego. W

1 już w ynik pierw szego dnia w yborów  był 
dla p. Grabskiego i dla tej idei, którą on przed­
stawia, bardzo niekorzystnym. Z  jeg o  partyi 
przeszli pp. A d a m  i G ł ą b i ń s k i, i to niezbyt 
znaczną większością giosów  ponad absolutną 
większość, a przeszli w bardzo znacznej czę­
ści nie dlatego, że stawali pod flagą endecką, 
ale p o m i m o  t e g o ,  że się pod nią znaleźli. 
Oni przeszli, a l e  p. G r a b s k i  p a d ł .

Był to upadek najw ażniejszy ze wszystkich, —  
jakm h po ten dzień 3 lipca dostarczyły w ybory 
w kraju.

Do ponow nego w yboru musiał stanąć p. G rab­
ski, jeżeli nie chciał narazić się narzut dezer- 
cyi. B yło to wielkie, kapitalne ryzyko ze stro­
ny jeg o  i jego  pprtyi. A lbo  —  albo. Ł atw o się 
leż domyśleć, jak ie wysiłki czynili zaciężni en­
deccy szermierze, aby przeprztó p. Grabskiego. 
Pokazało się, że nawet poważni stanowiskiem 
i wiekiem chorążowie w szechpolscy rzucali ? 'ę  
w wir agitacyjny —  u z b r o j e n i  w  r e w o l ­
w e r y .

A dem okracja  polska wysłała przeciw  p. 
Graoskiemu przedstawiciela sw ojego lew ego 
skrzydła, dra L i s i e  w i c  z a, posła parlamen­
tarnego, kandydata „Postępow ej demokracyi**. 
Na fanatyka i radykała wszechpolskiego, szedł 
rozważny i rozsądny, ze swej działalność, pub­
licznej znany, radykał dem okracyi polskiej.

I  Lw ów  rozstrzygnął w czoraj między nimb 
„W biim y radykała i postępow ca dem okratyczne­
go —  niż radykała wszechpolskiego**, odpow ie­
dzieli w yborcy lw ow scy  —  i w tern streszcza 
si<3 polityczny sens w czorajszych  w yborów  we 
Lwow ie.

N a  s z e ś ć  m a n d a t ó w  z m i a s t a  L w o ­
w a  z d o b y l i  W s z e c h p o l a c y  z a l e d w i e  
<Twa. —  P a d ł  t c h  i s t o t n y  p r z y w ó d c a  
i k i e r o w n i k  p. G r a b s k i  p r z y  d w ó c h  
w y  D o r a c h .  T o  jest p o  g r o m ,  jak iego ci pa­
nowie, rozpierający się we L w ow ie i kraju  co ­
raz butniej, i roztrącający wazj stkich łokciami, 
nie SDodztawali się z pewnością.

Pogrom  p G rabskiego, dodany do wyniku 
w yborów  z innych miast kraju, a przedewszy- 
stkiem z Kraknwa, św iadczy dowodnie, że par 
tya wszechpolska, p łynąca _ dziś pod banderą 
podolsko-klcrykalnej reakcyi —  minęła już swój 
zenit i stanow czo przechyla się ku... zachodowi 
sw ojego w pływu i  znaczenia.

i m i i  uzM if.
(Koresp. „Nowej' Reformy*.)

Krynica, 6 lipca.
Deszcze i wylewy wstrzymały napływ gości, 

gdy jednak słonko zr.śwleciło każdy pociąg niesie 
do Krynicy tłum letników, tak, że wolno jnż dziś 
mówić o pełni sezonu. Na depfaku przed domem 
zdrojowym snują się barwne, tąozowe ludzkie gro­
mady, wśród których, jak zawsze w Krynicy 
ogromną wlęsBzośó stanowią piękne panie. Na 
każdym kroku widać staranność 1 dbałość o po­
rządek i czystość, co niechże zarządowi jako aktyw 
zmisanem będzie —  nie można oczywiście mówić 
o porządkach w ghacie ani Ruskiej wsi. Mtajmyż 
nadzieję i tam kiedyś wkroczy zmysł knltnry, 
przyspieszenie zaś tego pochodu bardzo zarządowi 
zdrojowemu na serce kładziemy.

Szeroko były w prasie omawiane postulaty do­
tyczące koniecznych inwestycyi w Krynicy, my 
pozwalamy zobie zwrócić uwugę na postulat kul­
turalni. może najważniejszy, na budowę nowego 
teatru w Krynicy co najmniej zaś na gruntowną 
restauracyę Istniejącego. I  zewnętrzna strona 
tego teatrn I wnętrze, świadczą jak W t r  wyglą­
dać nie powinien, a Krynica nie jest znowu ostatnią 
Pipldówka, f»by w niej cierpieć trzeba niemiecką 
„Schmiere*. Gdyby przynajmniej w istniejącym 
teatrze uczyniono wszystko, co do możliwego kom­
fortu w tych warunkach rczynić należy, nawet 
tego niestety nie ma. W  teatrze jest ciemno. Ba­
damy przyczynę i widzimy, żo w plonąoym pod 
sufitem żyrandolu jest mnóstwo żarówek, które się 
wcale „nie chcą świecić**, łfożeby należało tam 
wstawić takie la capy, które się chcą ł wiecić?
0  i ropnym zaprawdę kontrastem jeut t» bada z wy­
bornym ansamblom, ze znakomitą grą lwowskich, 
paryskimi laurami uwieńczonych artystów, że zaś 
publiczność ten teatr zipemia mimo odstraszające­
go wygląda teatru, to zawdzięczyd n»l«ży staran­
nemu repertuarowi 1 pierwszorzędnym siłom, jaklo- 
mi p. Heller rozporządza.

Kiedy o kulturze w Krynicy mowa, zwrócimy 
uwagę na czytelnię w domu zdrojowym. Prospekty 
urzędowe mówią, źe jest ona „obficie* w pLma 
zaopatrzoną, w istocie zaś brak w niej miesięczni­
ków, Łygudnlków a nawet niektórych dzienników 
warszawskich, kiakowshch, lwowskich I poznań­
skich. Możeby należało albo owej „obfltośoi* nie 
reklamować, albo Sprawić, żeby ta czy telnia była 
w istocie obficie w pisma zaopatrzona. Za tę 
ostatnią ewentualność bylibyśmy bardzo wdzięczni 
zarządowi, w którego dobrą wolę i wiarę najmo­
cniej wierzymy.

Zjeżdża tu na- letni pobyt z Warszawy zeroe- 
czny pieśniarz nasz „Or-Ot“ redaktor „Tygodnika 
Iliustrowanego*, Fama powszechna zapowiada przy­
jazd wielo znakomitości ze świata polityki, sztuki
1 literatury. Ludwik Stasiak.

Kły ptt i zalMii fliłiM i zapali
p a m ię ć ]  my

oTGmi>ieMSzKciiłlaii)>oe]u.

Otóż „fale upałów* nie Istnieją we właściwem 
tyoh słów znaczeniu. Obok tego należy zwrócić 
uwagę na tę okoliczność, że fale upałów, wędrując 
z Ameryki do Europy ponad octanem Atlantyckim, 
muszą przebyć drogę długości około 7800 kilome­
trów, a podczas tej podróży stracić dużo oieplika 
na rzocz chłodnej stosunkowo wody oceanu. Przy­
bywszy do Europy fale te iaż nie mogą wywołać 
żadnej rewolucyi w powietrzu,

Jeżeli po upałach w Ameryce następują wkrótce 
upały w Europie, to powody są inne. Upały letnie 
są pochodzenia lokalnego, a powodem Ich jebt głów­
nie promieniowanie słouca. Ażeby jednakże promie­
niowanie mogło wywołać należyty skutek,' potrzeba 
nieba bezchmurnego. Niebo takie pojawia się za­
wsze wtedy, gdy nasza część świata jest pod wpły­
wem silnego ciśnienia i przeważnie północno- sa 
chodnlch wiatrów.

Mimo to nie można z góry wykfuczać pośred­
niego związku między Ameryką I Europą w tej 
sprawie. Wiatry, które Bą współczynnikami po­
wstawania upałów, zależą wyłącznie od tego, jak 
położone jest clśnien'e powietrza. Zaś o ciśnieniu 
powietrza wiemy to, że się posuwa falisto 1 rów­
nolegle do stopni szerokości. W ten sposób ogniska 
wysokiego ciśnienia w Ameryce, spowodowawszy 
tam tubylcze upały, mogą po upływie kilsu dni 
przenieść się do Europy i tutaj również wywołać 
gorąca. Taką możliwość pośredniego wpływu można 
przypuścić.

Na czem polega związek pomiędzy rozdzieleniem 
ciśnienia powietrza w Ameryce a Europie ? Ruch 
fal ciśnienia powietrza od zachodu ku wschodowi 
zsleży o l  różnicy w temperaturze pomiędzy równi­
kiem a biegunem. Wiatry południowe, któro panu- 
j'ą na przodzia depresji, a w tyle antycyklonu, 
wytwarzają zawsze „gorący słup powietrza*, który 
znown wytwarza ognisko obniżającego się ciśnie­
nia. Poaobnie wiatry zimne, północne, panujące w 
tyle depresyi, a na przoazJe autycyklonn, wywołają 
„zimny słup powietrza*, który znown w/twarza 
ognisko podnoszącego się ciśnienia powietrza.

W taki sposób w umiarkowanych szerokościach 
ziemi ciągną od zachuda ku wschodowi nieustannie 
cleńłe Błupy powietrza obok zimnych, któro atoli, 
jak to widaó a ich powstawania, nie zawsze są 
przedstawicielami tego samego prądu powietrza. 
W  ten sposób zachodnio-wschodni ruch falisty ci­
śnienia powietrza jest nlaustannem powstawaniem'
1 znikaniem cyklonów i antycyklonów. Gdy w Ame­
ryce powstanie skrajny podział ciśnienia powietrza 
z wielkleml upałami, to z tego nie wynika, że przez 
posuwanie się tego ciśnienia kn wschodowi musi 
nastąpić podobne zjawisko w Europie, gdyż opisa­
ny powyżej sposób posuwania się może wywołać 
znaczne różnice. Na ogól pomiędzy zjawiskami me- 
teorologicznemi w Ameryce i Europie nie ma bez­
pośredniego związku, któryby w obu częściach świa­
ta wywoływał tesame zjawiska.

i 9 f s r ;

U&adan&a o pogodzie.
(Ncv.y por<ądek ćwi ita. — Zawiedzeni letnicy. — Upoly 
w Ameryce. — N&diwyozainei iah ikiżtkl. — aieteoroio- 

giczny związek pomiędzy Europą i Ameryką.)
Lndzie starzy, ci najstarsi, przypominają sobie 

z lat młodzieńczych, żo niegdyś panował inny po­
rządek świata, że mianuwicie trzeba było w zimie 
marznąó, a w lecie pocić się. Od szeregu lat zmie­
nił lię gruntownie ten porządek. W  marcu cho­
dzimy w strojach letnich, w ozerwcu wrażliwsi 
wdziewają nawet paltoty. Jak si<« zdaje, z owych 
odlegryoh ea.asów zachował się dotąd «wyczaf wy­
jeżdżania już w połowie czerwca, a w każdym ra­
zie w lipcu na wieś, zwykło w góry, do tak zwa­
nych letnisk. Niestety stary awyozaj apotyka Bię 
w górach z nowym porządkiem świata, gdyż na 
niewielkich Btosnnkowo wyżynach pae«t w ozerwcu 
śnieg.

Ale i w dolinach ludzie nie pocili się w ozerwen, 
nie pocą tlę nawet 1 teraz jeszcze, W pierwszych 
dniach lipca. Wszędzie spotyka letników chłodne 
orzyjęcie. W  rormaitych drownianych willach, pen- 
Byonatach i hot6lacb, gdzie szpary w ścianach od­
grywają rolę wentylatorów, płonie czasami ogień 
w plecach, ażeby na noo zrównoważyć akcyę wen­
tylatorów w kierunku oDniżauia temperatury. Letni­
cy Btudynją pilnie termometr i barometr, czytają 
pilnie wszystkie prognozy meteorologiczne i cierpli­
wie czekają na ciepło.

Znudzonych tem czekaniem letników nie pocie­
szają nawet znajomi z miasta, któruy powiadają 
sobie, że kiep ten, co z deszczu idzie pod rynnę. 
Łatwiej w mieście zmeśó chłód i wilgoć, aii nŁ 
WBi, !ub w uajsławniejszem nawet uzdrowisku. Pa­
nie są zrozpaczone. Piześliczne btroje wiszą w sza­
fach, bajeczne Kapelusze leżą w pudłach.

„Szkoda kwiatów, które wię“ ńą 
w ustroni —

1 nikt nie zna Ich barw świeżych 
i woni**.

Pośród takich warunków uleciały ze wsi wszyst­
kie jej zalety, a pozostały wszystkie jej wady pod 
postacią błota, cLłodu i nudów. Gazety i kaiążki 
„do czytania* odzyskały swoje prawa, które im 
przysługują tylko pjdezas jesiennej szarugi. Kto 
rozporządza dowolnie czasem, ten ostateczn.e „prze­
trzyma* niepogodę, doczeka sie lata prawdziwego 
1 zwycięży —  przeważna jednakże część letników 
musi w oznaczonym terminie wróció o miasta i 
nie może liczyć na „przetrzymanie*. Oi stracili 
bezpowrotnie czas i pieniądze. Jeżeil ten nowy po­
rządek rzeczy ma pozostać na stałe, a choćby tylko 
na dłuższy czas, to byłoby pożądanem, ażeby v 
wstało towarzystwo ubezpieczenia letników ru 
stratami z p ow o^  zimna i niepogod', Zapewne 
Amerykanie zdobędą się na ten pomysł, a u> go 
przyjmiemy, podobnie jak przyjęliśmy Amery­
kanów Ich potworne kamaszki, pod któremi pękają 
flizy chodników.

Ale Amerykanie mają wł&snie nadzwyczajne upa­
ły. I tak dnia 1 lipca temperatura, wynosząca 37 
Ltopnl Celoiusza, była tam normalną Przez cały 
prawie czerwieo asfalt na chodnikach miejskich 
był tam równie miękki, jak masło w spiżarniach 
domowych. Mleko kisło na poczekania; metalowe 
klamki trzeba było chwytać w rękę przez chnstke. 
o ile możności zwilżoną; w stawach ginęły ryby 
nieledwie ugotowane, a lód sprzedawano na wagę 
złota. Szkoda, że nie można było tam posłać baro 
na łluenchhausana. Onby dopiero odkrył w Ame­
ryce bajeczne szczegóły na tle upałów.

Tymczasem poprzestać musimy na przepowie 
drlach, które wybnuto w Eurooie z upałów amery­
kańskich. Wołano powszechnie, że „lala upułów" 
nawiedzi wkrótce Europę. Kronikarz, nie mogąc 
ndzlelać rad ani generałom bałkańskim, ani kr. 
Berchtoldowl, rzucił się na studyowanie Bprawo- 
zdsń meteorologów fachowych i przedkłada wyniki 
czytelnikom.

Kronika jo w ta n ia  1363 -54  roku.
5 l i p c a .

Pod Wyrykami (P.) urządza Krysiński zasadzkę 
na cztery roty z kozakami. Celny ogień strzelców 
i nadzwyczaj śmiały atak kosynierów, dowodzonych 
przez Grundmana, spędza moskali z  Pola, którzy 
ze stratą 15 zabitych cofają się, nie ataknjąo już 
słabszego liczebnie przeciwnika. —  Maszerując w 

■omżyńskie, w Radziłowie (A .; spotyka się Ramo- 
towski ze Bociną kozaków, których rozpędza.

6 l ip « fc r * * '

W  okolicy W 'elkiej Bukowej (Ł.) łączą się na 
chwilę oddziały Ruckiego, Jankowskiego i Zieliń­
skiego; z tych ostatnie dopadają moskale o 3 wior­
sty sa Wielka Bukową, a będąc w przewadze, zmu- 
Bzają Jankowskiego i Zielińskiego do rejterady.—  
Zaborowski na czele 60 jazdy napada pod Księżem 
(Kr.) na kozaków, transportują ych rannych do 
Kielc; kozacy rozbici, ratują się ucieczką. —  Przy­
były z głębi województwa nad kordon oddziałek 
Jazdy rozbija objesaczjkdw na komorze Igołomi! 
(Kr.). — Kapitan Zygmunt ChmiditńsLi, zebrawszy 
210 jazdy, uderza na 2 roty piechoty i nieco to>* 
żaków w Janowie (Kr)*, nagłym atakiem r o z b i j a  

moskali, wypiera ich na cmentarz, skąa I°h 
dza pc żwawej utarczce, kładąc kilku Wieaięciu lu­
dzi, w tem kilku oficerów; wobec zbliżania się mo- 
skalóm. posiłków, zabiera broń, amm syę i konie po 
kozakaoh i cofa się w lasy. —  lo d  Tryszkami 
ęKow.) walczy Staniewicz Jan (Pisarski) % moska­
lami. — i Ignacy Zerobrzycki w 65 ludzi urządza 
zasadzkę na kozaków pod Kuczborkiem (Pł.), lecz 
doznaje porażki. — Ścigany przez kilsa dni pod 
Ohylinami na tylnych strażach zaczepiony, wśród 
nieustannej walzi cofa się W  iwew do Szebnrczy- 
na (A,), gdzie przechodzi przez rzekę, podczas gdy 
część oddziału mężnie zasłania przeprawę.

Wstrzymywaliśmy się dotąd z jrzedstawienlcni 
działalności owego komitetu w należytem oświetleń 
mu, wyczekując na skompletowanie obfitego matf 
ryałn na podstawie aktów. Zanim jednak podomj, 
dokładny obraz pracy tych „puryfikatorów życią 
publicznego**, pozwolimy scbla już dziś sprezento* 
w&ć kilka kwiatów z tej niwy „czystych wybo^ 
rów*.

Skonstatowano na razie pobieżnie z aktów wyi 
borczych, że znajduje s’ ę w nich kilkadzl«siąh 
sfałszowanych pełnomocnictw kobiecych, wystawie 
nych na nazwiska znanych filarów komitetu obyi 
watelskiego. Pełnomocnicy ci, ludzie zajmujący i rj 
bitne stanowiska urzędowe i nienrzędowe, nie szczę« 
dzfll trudów, pracy i ...odwagi, głosująo p r z y a  
n a j m n i e j  r a z  w k a ż d e j  s e k c y i ,  czyli ro* 
zem co na, mnfej około 12 razy. CI panowie ni* 
liczyli się z tem, że „scripta manent* i z budu<* 
jącą odwagą i poświęceniem podejmowali się fnnk 
cyi, powierzanej zazwyczaj ludziom, którzy znacznift' 
mniej od nich ryzyknją, a więcej mają do zyska<i 
nia. ,

Przyznaó zresztą trzeba, że mechanizm aparatu 
wyborczego „komitetu obywatelskiego* funkcyono» 
wał wcale dobrze. Jakie skutki atoli taka czystość1 
v. yborów wywołaćby mogła, objaśnić mogą człon­
ków komitetu wybitni przedstawiciele karzącej To« 
midy, którzy w dniu 3 b. m. z badającą otwarto* 
ścią czuwali nad ...nieczystością wyborów tego ko* 
mitetu.

Walne zgromadzenia II Po'3'cie] Drużyny 
Strzeleckie, w Krabowie odbyto się we środę, d, 
2 lipca pod przewodnictwom wiceprezesa prof. dra 
W. Tokarka przy licznym udziale cz’ onków. Po 
złożeniu i przyjęciu sprawozdana ustępującego wy* 
działu, które wykazało naizwyczajny wprost roz­
wój Towarzystwa w pierwszym roku istu enia, 
przystąpiono do wyhorów i jednomyślnie wybrano 
do wydziału prof. dra Wacława T karza, jako pre­
zesa i prof. dra Miecz., uława Brzezińskiego jako 
wiceprezesa. Nadto Weszli do wydzla?u: Michał
Łjżwiński Bekretarz, Tadjosz W. Tarczyński 
s arbnik I Andrzej T  massewsii gospodarz; do ko­
misy! rewizyjnej pp.: Bolesław Fichna, Karol Po­
piel, Władysław Własuowolski, urzędnik kolejowy; 
do sądn Towarzystwa pp.;; Tadeusz Kupczyński, 
Inż. Mieczysław Neugebauer i Władysław Michalik, 
urzędnik kolejowy.

Z uniwersytetu. F. M'eczyaław Zerobinaz Z ł e -  
m n o w i c z ,  prifesor IV. gimnazyam w Krakowie, 
rodom z Proszowic w Królestwie Polsdem, otrzyy 
mat w un:wersytecie Jagiellońskim stopień doktora 
filozofii, a p. Tadeusz Mieczysław S o k o ł o w s k i ,  
rodem z Worobina (gubernii wołyńskiej), otrzymał 
stopień doktora wszuch nauk lekarskich.

Zamiana kary. Wyrokiem sądu przysięgłych V1 
Krakowie z dnia 10 lutego 1910 został skazany 
kupiec tutejszy Gustaw E a z e i  za zbrodnię 
oszustwa na szkodę swojej najbliższej rodziny na 
sześć miesięcy ciężkiego więzienia z postem co ty­
dzień. Z powodu choroby SKazany nie mógł odbyć 
tej kary. Obecnie, w drodze łaski, zamieniono ska* 
zanemu tę kurę na grzywnę w kwocie 24,000 ko - 
ron. Dotąd tej sumy Bkazany nie zapłacił.

Aresztowania ajenta 6knlyracyjnaQo Wczoraj 
aresztowała polieya krokowska Abrahama Kellera, 
ajenta emigracyjnego, pochodząc* go z Mielca, któ­
ry trudnił się bezprawnem wysyłaniem robotników 
do Ameryki. Keller pożyczał emigrantom pieniądze 
ua weksle na dużj procent 1 wierzytelności t* 
ubezpieczał sobie na nieruchomościach wychodźców 
W raz.e niezapłacenia należytości Keller wysta­
wiał realności emigrantów na licytacyę. Znaleziono, 

Lim iMłak takich wełrmtT Keller 0p6l
głównie w okolicy Dolnych Ustrzyk.

Echa morderstwa w Łobzowie. Zbrodnia w
Łobzowie pozostanie zdaje się dalej tajemnicą. 
Jak się bowiem okazuie, are*ztowani pod zarzn*e 
zamordowania służącej Katarzyny Góreckiej młody 
Frasik I oboje Miszczyń?cy, n których zamordowana 
służyła, zostaną w nalh!Uszych dniach wypuszczeni 
na wolność, :s dj ź  śledztwo wykazało ich zupełną
niewinność.

Włamani®- Do mieszkania drukarza Rei mana 
pralka, zamieszkałego przy ul. Bonerowskiej 1. l l f  
włamał się wczoraj po południu “ jakiś sprawę* 
i skradł właścicielowi kilka przedmiotów ze sreora 

złota oraz bieliznę wartości ogółem kilkaset

K i-o a a ilta .
K i  a l i O w ,  8 lipca.

A rcy itsią ię  Leopold SaIvaior przw»cha dzi­
siaj rano o godz. trztciej z Wiednia do Krakawa 
w towarzystwie swego adjatant®- Arcyksięcia ocze­
kiwali na stacyi oficerowie z tutejszej komendy 
] lacu oraz oficerowie ochotniczego oddziału anto- 
mobilowe;;o pp. Wojciech Kossak i dyr. Drohocki. 
Ksiąj.ą zja,jj śniadanie, a następnie udał się auto­
mobilem do Czarnego Dunajca w towarzystwie 
P- Kossaka. W  Czarnym Dunajca 1 Ncwym Targa 
zabawi arcyksiążę do soboty i weźmie ndziat w 
'ielkich ćwiczeniach artyleryi, w sobotę wróci do 
rakowa tntaj zabawi do 17 b. m. 1 odbędzie 

inspekoyę twierdzy.
Wiadomości osob iste . Naczelnik admiii dtracy 

podatków w Kiakowie, st. radca p. Jdzef K u r e k ,  
rozpoczął 6-tygodniowy urlop. KastępStwo w urzę­
dowaniu objął radca skarbowy dr Jan S t a r z e  w- 
s k I.

Echa Wyborcze. P od  hasłem „czystości wybo­
rów i sanacji n iezdrow ych  stosunków w mieście*, 
zawiązał łię w Krakowie przed ostatniemu wybo­
rami do Sejmu, komitet wszechpolski pod dyskre- 
tną nazwą „komitetu obywatelskiego*. Zdawałoby 
s’ ę, że komitet ten, wierny swojemu hasłu, wyglo- 
lowawszy około 400 pełnomocnie.w kooiecy ;b 
rzuciwszy jakie 262 głoBy przez podstawił n. hye- 
ny wyborcze, wroszcle otrzymawszy około 353 lo­
sów rzetelnych, tak zwanych „niezadowolonych i 
sympatyków wiecowych, uważać powinien szczytną 
swoją misyę za skończoną 1 hyenom swoim udzie­
li wreszcie dobrze zasłużonego wyp “czynku.

Tymczasem „niezadowolenie niezadowolonych* 
ukazuje się jeszcze zawsze na szpaltach wynajętego 
p r z e z  „komitetobywatelski* na czas wyborów „Gło­
su Narodu*-

1
koron.

Kradzież zegarka. Wczoraj na pogrzebie bł. 
p. dr Krongolda skradziono tutejszemu lekarzowi 
dr L. Lantgartenowi kosztowny, złoty zegarek 
z dewizką waitości 1,200 koron.

%  L & aa j u «

Żywiec,, 7 lipca. „Związea strzelecki* odbył 
dnia 6 lipca pod pizew. J. Wiśniewskiego, z Pie­
trzykowie, walne zgromadzeń e. Zebra a się liczba, 
bardzo poważna. Wybrano nowy zarząd, ruianowl*, 
cie prezesom Jul. Łopatkę, zast. \V. Jjłaszitaa^ 
sekr. Pędziwiatra, skarbn, Cz. Rybarsk ego, gośpr 
J. Obtułow.cza. Komhyę rewizyjną B tan ow ią  pp> 
Szczepański, Ant. Olszowski i Ferd. Bagierek. —i 
Dzielnym komendantem jest p. Ferd. Bagierek.

Tarnów  7 lipca. (Dr. Tcrtii do swoich wybor­
ców. —  Pożar od pioruna. —  Egzamin w szkole 
więźniów. —  Burza. —  Pożegnanie).

Dr. Tadeusz Tertil, zaszczycony ponownym wy­
borem do Sejmu z naszego miasta, złożył afiszami 
swoim wyborcom szczere i gorące podziękowanie na1 
dowód zaufania, a przeduw&zystkiam tym wyborcom, 
którzy mimo wielkich i niezwyczajnych trudności 
wytrwali w spoinieniu obowiązku obywacolskieero. 
Ostatnie zdanie odnusi się do zarządzeń staroBtwa, 
które po raz pierwszy wysłało do ratusza, pomimo 
brakn potrzeuy, żandarmerię.

Wczoraj wieczorem uderzył piorun w stodołę p. 
MLhaleka w Klikowy pod Tarnowem. Od pioruna 
spaliły się dwio stodoły i narzędzia gospodarcze. 
Szkoda nie była ubezpieczona.

W  2-klasowej szkole więźniów odDył się pod 
przewodnictwem p. nadradcy Madeyskiego i ks. dr., 
Stanczykiewicza egzamin, poprzedzony uroczystem 
nauożeństwem dziękczynnem. Wyniw egzaminu oka­
zał się bardzo dobry. Kierownikiem szkoły jest p« 
Mazur liewlcz, kierownik szkoły im. Kościuszki.

Dzisiaj przeciągnęła nad miastem straszna ontza. 
Deszcz lał, jak z cebra. Zdawało się chwilami, żc 
nastąpiło oberwanie chmury. Szkody znaczne.

Przed kilku dniami odbyło sie pożegnanie inż. 
Gawrona, który w charakterze uom.Barza do bada« 
nia kotłów przeniesiony został do Rzeszowa, Poże­
gnanie, urządzone przez kolegów p, Gawrona w re»; 
stanracyi Leszczyńskiego, miało cecnę niezwykłej'
serdeczności.

Statystyka pożarów w  Galicyl- W  rokn 1912 
było w Galicyi pożarów ogółem yOl, z tego wy­
buchłych w dzi.i ń 483, w nocy 418. Ofiara, plo- 
mitni padło 1282 doraow mieszkalnych, 2743 ou*; 
dynków gos, odaiezych, 23 zakładów przemysło­
wych, 1 kościół, a w płomien ach znalazło śmierć-

Nie szukajciec z e g o  in n eg o , bo  n iem a lep szych  środ k ów  do w y g u b ien ia  p ry s z cz y , w ą g ró w  i  p lam  w ątrob ian ych ,
ja k  k rem  „ 0 l ia i i8 e k ‘ f ń K  1
sk ó ry  i  c z jn ia  p łe ć  śn ieżno

2 0  i  m y d ło  m acierzan k ow e B rach a  a 6 0  b , k tó re  u su w a ją  czerw on ość  
b ia łą  i  jedw ab isto  m iękką . —  J e d y n y  n ieza w odn y  środek  p rze c iw

siw ien iu , w yp a d a n iu  w ło s ó w  i  p rz e c iw  tw orzen iu  się  łu p ieżu  jest w od a  „N ir .a "  i  K  1; WE - ■

Na s k ła d z ie : D rog . „ S a n i i a s “ , ! ( r a k ć w , ul. D łu ga  I. 18- D rog . 
L inka, ul. S ła w k o w s k a ; R eim  &  S k a , R yn ek ; D rog , H a n a k a , ul. 
S z e w s k a ;  A p t . F e d e r a , ul. K a rm e lick a ; D rog . ul. K a rm e lick a ; 
D rog . Z o jjo t l i ,  ii!, S id u n a ; D rog . R e ife r  i W ointlling- ul. G ro d z k a .

mm
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eztertch ludzi. Szkoda ogólna spowodowana poia- 
rami wynosi 4,935.388 koron, a uHzpteczona była 
na ogólną kwotę 1,886.651 koron, 83 pożarów po­
wstało stoikiem podpalenia, w 47 wypadkach za­
chodzi podejrzenie podpalenia, w 128 wypadkach 
przyczyną peżaiu była nieostrożność', w 68 wypad­
kach wadliwa budowa, —  zaś w 24 wypadkach 
powstał pożar od uderzenia piorunu, w 551 wy- 
padkaoa zaś przyczyny pożaru nie zdołano zbadać.

Otwarcie polskiego schroniska w  Beskidach 
Śląskich. Z Cieszyna piszą nam 7 b. m.: W  nle- 
dzUi po pololnip odbyło się uroczyste otwarcie 
r Iskieero -schroniska turystycznego w Beskidach 
«■ i“kic na Bieżycie Kopiezka, położonego nad do­
linami Morawkl i I gotki kameralnej, w prze-ęk- 
nej, leBistej okolicy. Udział gośol był niej kle 
Jlczny. Oprócz ludności polskiej z całego Kstest a 
Ciesz,-ńskiego, przybyli rodacy z Galicy! z Poznań-
. S H  * ! * ?  \ M ~ ' -  Schronisko
bardzo okazale Jest to wspaniały budynek y stylu

7  1 św ięcenia dokonali ks. Gr’ :m
1 pastor Kulisz, pocztm przemówił prezes T i w. tn- 
j s  ycznogo „Beskid' w Ciesżynie, ks. poseł Lo n -  
p i n ,  podnosząc zasług] ludzi, którzy przyczynili 
wę do wzniesienia, schroniska, w szcze-ólu-ścl dr. 
Ratajskiego z Poznania i  dr. Jana Kotaia z Cle- 
■zyna.

. W  dalszym ciągu przemawiali, składająo ży re­
ma: Imieniem starostwa cieszyńskiego kom»«arz hr. 
B z e m  bek, Im. Tow. krajoznawczego w Sosnowcn 
p. D r z e w i e c k i ,  imieniem Górnoślązaków dr, R o- 
s t e k  je Raciborza, Imieniem Czechów p. Rzehak, 
nauczyciel Ma rawski, wreszcie nauczyciel Buzek z 
Cieszyna I p. Kawulok, miejscowy gospodarz, wre­
szcie poseł dr. Michejda s Cieszyna. Na uroczystość 
przjsłano szereg telegramów z Galicji.

, Dotąd w Beskidach śląskich najpiękniejszych 
szczytach, jak Czanforyi, Jaworowym, Łysej, Klim­
czoku i t, d. znajdowały sie jedynie rohronlalra nie­
mieckie. Otwarcie polskiego schroniska na Ropiczce 
jest pierwszym krokiem do odpohzerema przepięk 
nych gór śląskich, g.

Przy tej sposobności należy dodać, że całe we­
wnętrzne urządzenie schroniska tego wykonane zo- 
sta.o w pracowni krr.kowsk!ego stolarza p. 'M ar­
cu c z y ^ a ,  dzięki hojnej dłoni pp. Jana G ó r ­
n i a k a  z Sibicy i Władysława Zabawsklego z Cie- 
» yna. '.

W e  ś w i a t a .

Powodu pochodzenia foisklego. Z Peters-
1 donoszą, że mlnist-r komunikacji, Rnchlow, 

skie2atf ler<Jz'* b' PQsła piotrkowskiego, p. Żukow- 
i " w *  st&nowisko dyrektora admin!stra -yjnego
r . j »  . f * " *  ‘ -°M  r  ■ p -

S t r “- i  S° kandydata.
ittraitni ^ Z ^odzl donoszą: Sytuacja

\ v  dotąd bez zmiany.
rem L  W sobotę wleczo-
k ó». fabrykach strajków. to 38,102 robotni-
* "  ni• > S * ht

tandyty. Z K a l l s u a  dono- 
bftndT * &̂k Lnbfełskle miało sw-go herszta

j - ! * ja , w k Kalisz i Jego okolice t la ły  
l i . i l  , aczy < - B. -idyta ten, były doroik.rr ka- 
łjesj, od wiześnia roku ubiegłego do końca marca 
£  b. miał za sobą 62 naj ady bandyckie w okolicy 
Kalisza, w których było 18 osób ciężko ranionych 
I 8 zabitych, „y *• >% } j-f

Na rozkaz gubernatora kaliskiego, który naczel­
nikom powiatów zagroził dymisyą, Jsiell nie do­
staną W swe rece zbója żywego ozy zabitego, *or- 
g  nizowano pod wod/ą naczelnika powiciu turo- 
« k w *  o o . . „ ,  i wytropiono zbója pod K ni*sojem,
* “ ‘® Uar^i J- 5  w  jed a /m  ■ domów.

Gdy straż slomska wl rocayła do doim, bandyta 
Ogłuszył uderzeniem pięści naczelnika po wi t a  i w 
oczach całej straży z'emskiej uciekł w stronę Sie- 
radża a stamtąd do Prus. Gdy znakzł się za kor­
donem, poznał go enbpleo 10-ieluI I wskazał żan­
darmowi pruskiemu. . .rj-» ., »

Na oświadczenie żandarmów, że jest aresztowa­
ny, zbój usiłował *bIelz Żandarm pruski ule wy- 
pnśalł go jednak z rąk. Nowaczyk zatrzymany zo- 
« «  w więzieniu pieskiem' I po » ł » t v  smlu f « -  
ffialncścl w; lany został w ła d z a  rosyjskim 

l G ubernator kaliski czyn' stara da o przekrzanle 
•Pfawy Nowaczyka sądoni n w Wars*»-
*1 ., celem uzyskani a" niego wy o lł '

Rabusia wurszawacy w Witalfc 2 te-

Tui /s 'a  policya żJfidS O trzym a od Poli®^ 
warsiawsklej zawiadomieni* żt rM ‘ ” “
Łiedawno w Królestwie bandy rabusiów wyra zy 
do Wilna celem obrabowani'- t;m  j  klejkolwlek 
lnstyrucyi kredytowej. Na fkatek obudzonej w ten 

osób czujności, policja wileńska Skosztowała wczo­
raj 4  złoczyńców, należących niewątpliwie do ban­
dy warszawskiej. Znaleziono przy rlch brannlngi,
1 ‘■boje oraz szczegółowy plan flllj wileńskiego Ban- 
kn Państwa. Napad na ten Bank miał się odbyć

dnia w nocy.
2 martyrologii polskich studentów. Z T erima 

Pls-ą 6 b. m.: Do „Burliner Tageblattu" telegra- 
" “iż z Mannneim: Polscy stnekacze pellteihi ki
Brleh i Barucl. których z powedu czy m ej obrazy 
„ r 15''11 N iem ów  sąd skazał na 4  tygodnie wlęzie- 

.3> 2 ° s t a  11 d z i ś  n w i ę z i o n l ,  jako podejrza- 
^  0 Pieczkę. Prócz tego ministerstwo spraw n*- 
^atrznjch zarz,dziło natychmiastowe 

a iej® * Państwa niemieckiego po 
„  “ *ry więziennej.

m*erć przeora zakonu szkockiego. Z Wie 
b. m.:

w 70 roku życia przior słjnnego

Zasądzenia szpiega. Z Bukaresztu nl-*ą dnia 
6 b. m,: «

W  sobotę przed sądem wojennym zakończona 
została rozprawa o szpiegostwo przeciw kapitanowi 
armii rumuńskiej G o l i e s c u  Goliesou złożył wy­
czerpująco zaznania. Oświadczył, że zbrodni szpie­
gostwa dopuścił się, ‘ gdyż brakło mu pieniędzy na 
doświadczenia z wynalezionym przezeń i eroplanom 
subwencję zaó, jaką mu rumuńskie minii terstwo 
woj j y  dało, wydał na pierwsze próby. W  uwzględ­
nieniu okoliczności łagodzących 1 faktu, że szpie­
gostwo kapiti na Goliescu nie wyrządziło organiza­
c j i  armii rnmnńeklej istotnych szKód, tryounał 
■ k a z a ł  g o  n a  20 l a t  r o b Ó t  p r z y m u s o -  
w y c h ,  a nie na dożywotnie więzienie.

Z kinoteatru T. S. L. (Podwale 6). z  wielkim 
nakładem udało s’ę dyrehcyi zakupić eałą seryę 
WBpamałyoh dramatów ze znauomitą aktorką 1 ulu­
bienicą publiczności kinematograficznej p. H e n n y  
P o r t e n w roli tytułowej. —  Dramaty ukażą .się 
kolejno, codziennie inny. I  tak: w poniedziałek: 
„Za głosem serca", wtorek, środę, czw*rtek najno­
wsze dramaty, których bliższe szczegóły podadzą 
afisze. Na program, prócz wspomnianych, składają 
się > natnry 1 z dziedziny wiedzy: „Życie i zwy­
czaje w Chinach", „Życie zabitej żaby": lmmereskł 
znakomite: „Nieudałe pierwsze kroki młodego ku- 
eharza", „Jak iię robi karyerę", „Od wieków na 
tę samą nutę", jako też wspaniały dramat w l i i .
aktach „Zagubiony testament"
w wykonaniu 
Oaumonu.

najwybitDiej3sycb
życia detektywów, 
sił dramatycznych

Mianowania. Minister rolnictwa zam’anowal komisarzj- 
liss: ekoji leśnej I tiary, Ottokara M i t s o h k e ,  starszym 
komisarzem fnspel.oyi leśnej w etanie techników leśnic­
twa AJministracG politycznej.

Skłu ’kl. Dl_ Tow. Szkoły ludowej (dla Zaizwdu el6- 
1 F° r o o w : s) złożył p. Edmund Pioch- 

B li ifad E. i  O hal., zebrane na zje^dzio koleżeńskim 29 
oie-wca b. r.

Na szpital Biaal fiłosierdita w Krakowie zamiast 
wieńca na trumnę ś. p. dra Lecua Klimowskiego zło­
żyli Witełdowie Pil mowsoy 29 K. Waud . hr. Szemoe- 
Lowa 25 K.

Opera i operetka lwowska w  Krakowie.
W e wtorek" „Trubadur". Gościnny występ Janiny 

Kornie wio z-V\ aydowej i Tadeusza Leliry.
W e środę: „Kochany Angustynek",

Te zwar.ek: „Tannhanser". Gościnny występ Jani- 
ny Koroiewicz-Waydowej i Tadeusza Leliwy.

W  piątek: „Zycie ptryskie",
,Y  •",ob0Tt7? : ^Trnbadur**. uośoinny występ Janiny Ko- 

s>lfiwi(«-W naowej i T. deus t Leli wy.
W nlodaelę po połutn, r o cenach d amatu .Halka'’ ; 

wieczór: „hochany Augustynok".
W poniedziałek: „Luba lewi iność".
We wtorek: „Łohenełń". Gościnny występ 

Korciewicz-Wayiowej i Tadeusza Lol.wy.
We średę: „Luba niewinność",

Cpera l operetka Lelewloza.
S a n e k .  9 lipca „Ptasznik z Tyroin",
10 lipca: „Cnotliwa Zuzanna".
11 lipca: „Miłość cygańska".
1 2  lipca: „ Moletta'".
l i  5 lipca: „W róg kobiet".

Jfniuy

K r o n i k a  l w o w s k a .
iL w 3 v r s 8 lipca. 

p inpotjujinc. Ze L w o w a  dono-

w y t r w a l i .  W skutek tego przy obecnych w y 
bo^acn p r a w i c a  n a r o d o w a  z* s t r z e g ł a  
s o b i e  s a m o d z i e l n o ś d ,  8 którą pójdzie 
także do now ogc Sejmu, i będzie mosde. „ s p e l fó  
swój obowiązek w obec wichrzeń antispołecznych 

antireligijuych".
D alej omawia deslaracya s p r a w ę  r e f o r ­

m y  w y b o r c z e j ,  w obec której stronnictwo 
praw icy naroaow ej za jąć 'chce stanowisko p o ­
z y t y w n e  i r e a l n e ,  którą zaiatwid chce 
przy zabezpieczenia tych wszystkich postula­
tów, jakich  w ym agają zasady katolickie, naro­
dowe i konserwatyw ne stronnictwa.

P o  przemowie pro!. W . L . J fl w o r s k i e sr o, 
który odpowiedział na interpelacy*} PP- Rom e­
ra i la lle r a , zebranie zakończono.

D zisiaj po godzinie 11 przed południem roz­
poczęły sią w  tutejszem starostwie wybory sej­
mowe sześciu posłów  w  kuryi wielkiej własno 
ści okręgu krakow skiego. Komisyi w yborczej 
przewodniczy p. M aryan D y d y ń s h i ,  członka­
mi są pp.: B zow ski K a zin f-rz  St. M ączyóski i 
Ls. kanonik Szalaśny. D o godziny 1 otrzymali: 
B o b - z y ń s k i  loo, G o e t z  117, J a w o r s k i  
99,  S a r z y ń s k i  1 1 9 , Z a l e s k i  l I 9 , W o d z d -  
c k i  105, H a l l e r  22 M y c i e l s k i  St.. 34.

Pewnym  w ydaje sią wybór całej ofieyalnej 
lisfy.

U praw nionych do glosowania jest 246 w y­
borców . D o godziny 1 głosowała 125 wyborców.

^ S .  !<r z y :i" * o f  o r y
A ik i?a ,b< jS 'S5r„ W ynajm uje i sprzedaje pierw- 
szoizędnych fabryk  rortepiany, pianina, harmo­
nie t piuuolo za gotów ko mb nn spłaty nawet 

. c .ziestomiesLjcznp. Iustrnment^ ” żrwraue od 
csn najniższych. W ystaw a obrazów. Wstęp woluy.

- f  W o j n a  
n a  E a ł f e f iM ie

(Teł. „N. Ref." z d. 8 Mpca>-

Am basadorowie mocarstw tró jp rzyn :erza w y- 
rezili w czasie obrad zdziwienie, że Serbowie, 
zamiast spełnić przyrzeczenia i w ycofać sw oje 
wojska z Albanii, obsadzili nowe terytorya al­
bańskie.

Wiedeń. „Suedslay. O rresp  a ogłasza telegram 
serbskiego premiera Paóicza, który tw ierdzi, że 
dyw izya Timokn straciła w  wa’ ce z Bułgarami 
tylko bateryę artyleryi polnej.

D alej oświadcza Pasicz, że B ułgarzy wkro- 
czy li na terytoryum serbslie  w trzech punktach, 
Zresztą ogólna sytuacya strategiczna Serbii jest 
korzystna.

Ateny. P oseł rosyjski, ks. Demid^w, wręczył 
Yenizelosow i 10.000 franków  na ofiary w o.ny. 
Do Firensu przybyło już 2.000 jeńców  bułgar- 
saieb. _

R?yp. Essad pasza w yjechał do W iednia.

ich wyda 
odsiedzeniu przez

Stypendya
są:

Od szei e ju  l»t. uchwalał Sejm w budżatach fun- 
dt-iT szkolnsgo kra .owego oorocznle dotacyę w -n- 
mJj 200 tysięcy koron da dyspczycyl Esc nkol- 
nej krajowej aa zasiłki dla uczniów i uczenie se- 
minsryów nauczyeislskich. Na rok 1911 podwyż­
szono tę dotacyę do 225 tjr.Ięcy koron i w tej

»n-jj w j; >J:ośoi preliminowano ją  w latach 1 9 1 3  
i 1 9 1 3 . Sejm nehwaiił n. rek 1 9 1 2  pro-
arlaoryum budżetowe daiewlęol m eelęeane, ca i  y tecs:nBjO  poko n
roi u 1 9 1 3  amunaony jest W ydtlał krajów / g o -  p e ł n ą  w  o l,.e c
s p o d o r o w a ó  b a z  b u d ż e m .

Wobec tego, że w rei a 1913 dla wydatków bud­
żetowych niema pokrycia tia gamy 8 ‘5 miikaów 
koron, zmuszony był Wydział krajowy poozynSć w 
preliminarzu r. 1 9 l3  oszczędności, ażeby przy do­
chodach, ustalonych przez Sejm na rok 1912, mo­
żna było pokryć wszystkie niezbędne wydatki, bez 
jakiegokolwiek przekroczenia tychże wydats"w. —
Ponieważ dotacja, przeznaczona nn zasiłki dfa ucz­
niów I uczenie s»m!naryć w nsaczycielsKlch, nie opie­
ra się ani na przepisach ustaw, ani na stałem zo­
bowiązaniu, zmuszony był Wyaział krajowy przy 
zaprowadzeniu oszczędności budżetowych z n i ż y ć  
t a k ż e  1 t ę  d o t a c y ę  do  p o ł o w y ,  to jest do 
sumy 112.000 koron. Rada szkolna krsjowa uczy­
niła przeciw temu skreśleniu przedstawieni, wy­
kazując niezbędną potrzebę tej dotacji w pierwo­
tnej wysokości, ze względu nu wzmagającą się fre­
kwencją uczniów i uczenie seminaryćw nauczyciel­
skich i potrzebę przygotowania nowych sił nauczy­
cielskich. Wydział krajowy, uwzględniając w czę- 
śei te przedstawienia, postanowił p o d w y ż s z y ć  
p i e r w o t n i e  s k r e ś l o n ą  d o t a c y ę  ła  te za 
liłki do Wjsokości 150.000 koron, ale będzie mu 
siał obecnie dla tej zwyżki 38.000 koron poczynić 
oszczęoności w i n n y c h  r u b r y k  u c h  b u d ż e t u  
k r a j o w e g o .

Zjazd p08łÓW ruskich. Poseł dr. K„st Lewicki 
zaprosił wszystkich nowowybranych posłów ruBkirh 
do Sejmu na posiedzenie do Lwowa we czwartek 
10 b. m., w celu ukonstytuowania się sejmowego 
klubu ukraińskiego i w sprawie sejmowej reformy 
wyborczej.

Ostrzeżenie przed wyzys:tlAiozem. Namiu

w

11 4 piszą nam 7
Zmarł tu dziś „
onn szkockiego, ka. prałat Rost. Zmarły funkcy e 

Przeora najstarszego z wiedeńskich aakonuw pełnił 
lat 12, należał do na bardziej popularnych 1 ce- 

l0u ich osobistości w Wiedniu.
Ł fiÓjlti studenckie, z  W ie * * a  piszą pod datą 

Od dwóch miesięcy r le  ma tygodnia, aby nie 
t^ 6 r| w a}y się bójki między niemieckimi a iydow  

mi •tudentomi. W  sobotę w eczorem I wczoraj 
F°ładni(, powtórzyły » :«  bójki na „K in gu -, w 

„  ,  * “ żywionego „Larsa" publiczności, ętarły się 
t u j  }  dwa bnrszei nzaty, wszeebnkm - sil „H ;oer- 
«tano ®J0 Uistyczny „Jordania", którego większe, c 
d o t ^ ą  prawnicy 7. G alicji. Policya zjawiła Sir 
botY “ ie » »  „rolach  walkfc" I miała dużo | -  
® l lk n ^  udało się je j rozdzielić ztfpaśnikow.
d ob<5]ek ,c lp  "tudentów s resztowano. Powod m 
n^ów Oumów ienie satysfakcji jednemu z ucz
mika. '  '-"akich  przez wszechnlomieckiego akaie-

*zonego u rz^ f2^ niemitckiej. W udłng śwież ogło- 
żoieci' oj ^.r *eo dłuffi Rzeszy nie-

^ u r c j Ł  w & b e o
Berlin. D zienniki donoszą z K °n! tantynoP°^a> 

ża Porta postaw iła B ałgsryi n a s t a ją c e  żą­
dania:

1 ) Odstąpienie od żądania odszkodowania wo-
jjUDPgo. 3 ) Natychm iastowe w ypuszczą  e wszyst
kich  jeńców , o ) O bjecie części tureckiego dłu­
ga  państwow ego. 4)  Opróżnienie Rodosto.

Propc zycyą Bułgaryi co do iw^łania de.ega- 
ta dU prowadzenia rokowań Porta ofirzodła.

K onslatiynonoh  (Depesza nadana du. 6 l;pca 
o 5 po południu). Podług wiadomości z kompe­
tentnych kół Porty, doniesienie, iż T u rcja  do- 
mkga sią od Bułgaryi zwrotu Tracyi, jest fał­
szywe. T ak i krok nie nastąpił. Podług inform a­
c j i  z innych źródeł, pewne koła, z w ł a s z c z a  
a r m i a ,  n a l e g a j ą ,  a b y  T u r c y a  w k r o ­
c z y ł a  i  w y z y s k a ł a  o b e c n ą  s y t u a c y ę .  
Faktem  jest, że wielki wezyr w konferencyach 
z różnym i dyplomatami oświadczył, ża T u r c y a  
cboa pozostać neutralną, ale p r a w d o p o d o ­
b n i e  n i e  b ę d z i e  m o g ł a  t o i n e u t . a l n o -  
ś c i  z a c h o w a ć .  Sądzą, że Turcya chce p o ­
zbyć sie obowiązku zapłacenia odszkodowania 
w ojennego i  uzyskać jeszcze k :lka innych k o ­
rzyści.

K onstantyn opol. „T a n ia -  podnosi, ż e  żadne 
z  państw  ba łk ań sk ich  n io zaw arto je szcze  osta 

z  T u r c y ą .  P o r t *  ] l a  z  
p e ł n ą  w o h e c  ( e g o  { w o c r . a ^  i  d a i o  
a r m i i  b u ł g a r s k i e j  2 4 - g o d z i m . y  t e r  
m i n  d o  o p u s z c z e n i a  w y b r z e ż y  m o r z a  
l a i m a r a .  W  p r z e c i w n y m  r a z i e  a r m i a  

u r e c k a  s p e ł n i  s w o j  o b o w i ą z e k .  W szy­
stkie przygotowania są już poczynione.

S a f c ic g i  g **e cŁ ie  w  T u r s k i ,

Konstantynopol, ta k ilku dni misya
graeka która jak słychać, stara się pozyskać 
T urcyę do kooperacji pr, eciw  Bułgaryi.

£ k k ® f£  E z b h l s U ,
B aW ad . P r z jb j ł t u  gtnorał sztabu genarał- 

nego rumuńskiego który przez cały dzień w czo­
rajszy ttpnferoWał z ministrem w ojny 1 genera-

llCKDnSabnty opol. Z a p e w n ia j c ie  odbywa się 
- not .m ęczy Purtą a Bukare-

iitzne I telegraficzBe

tfilutośti „113021 Ssicrjif
z 8 lipca.

Z  n i e l d ? .
W lcdo.i. Na giełdzie panuje dzisiaj usposo­

bienie słabe.
Przesil© *!!©  w  C z?c!£  icla.

Wiedeń. Przybył ta namiestnik czeski ks. 
Thun, który konferował z premierem Stnerg- 
khiem w sprawie kłopotów finansowych Czech. 
M yśl zwołania krótkiej sesyi Sejmu czeskiego, 
zdaje się, jest wykluczona, z powodu obstruk­
c j i  niemieckiej. W obec tego sądzą, że rząd prze 
cież zdecyduje się na zawieszenia konstytucji 
w Czechach, a ewentualnie wprowadzi ^ ektóre 
postanowienia ugody czesko-niem iecidej bez u- 
działu stronnictw. W  jakiej to jedark  furmie 
nastąpi, nie wiadomo. W  każdym razie, ja k  się 
zdaje, decyzya odroczona będzie do jesieni, a 
W ydział krajow y na razie pcmagaó sobie bę­
dzie dalej pożyczkami.

Dchmiezi!© ra i dla frtaaiyl.
Londyn. I z b a  g m i n  p r z y j ę ł a  b i l  h o ­

m o  r u l e  w  t r z e c i e m  c z y t a n i u  352 gł 
p r z e c i w  243.

S a m k n l i c f ©  b s n ^ n .
Nowy Jork. Jeden z najw iększych banków w 

kraju „ F i r s t  a n d  S e c o n d  N a t i o n a l -  
b a n k  o f P i t t s b u r g *  został z zarządzenia 
władz z a m k n i ę t y  Złączony z tvm bankiem 

First National Bank of N icosport" również 
za n k rię iy . Zarząd tych banków oddany -.ostał 
przez sąd firmie bankowej I. S. Kuku i W . S.

Niekorzystne wiadomości polityczne z Pałka- 
na i zamknięcie banku pittsbursaiego w yw oła­
ło osłabienie na giełdzie.

wielkim wezyrem dłuższą konferen-
f f iT u m n ń fe k i  w Konstantynopola miał 

wczoraj

C y ł unnnci  Dwa okręty tow arowe rumuń-
“T S f j S r ,  U  o * - -

stni^two lwowskie wydało OBtrzeieaie dla robotni­
ków przed Aleksandrem Fischerem, właścicielem 
dóbr w Dobrycz p o i W arną w Bnłgaryi. F :s:her 
werbuj# robotników do siebie, ni# dotrzymuj# wa­
runków umowy 1 nie wypłaca należytoścl tak, 
robotnicy popadają w ogromną nędzę jfo psrn 
sląeach pracy.

że
mie-

'®6 o sprawozdani#, dłngi Rzeszy 
JUArek 7 + ł ,* koloniami wynoszą 5 .160,167.300 
bilion ów  °  br"óm iej liczby przypada około 136 
Prze^ ’ marek dłogn na kolonie, a reszta, w o 
tr i in miliardów marek na Rzeszę niemiecką.
0 \ • ° d dłn" <Jw państwowych wynosi rocznie 

=- e 167 milionów i 192  tysiące marek.

N in ie jszcm  mant za szczy t zaw iadom ić Szanow ną P . T . 

■Publiczność, iż  z  dn iem  1 -go  lipca  przen iosłam  m ój 

Bkiad m ak i i  handel tow a rów  k orzen n ych  p od  firm ą~ -  yó v r v- . - v-t '

CSyDory z melKis] ertosnofci
Kraków, 8 lipca.

Z  w czorajszych poufnych obiad w y b orco .7 
w ielkiej własności w  Krakow ie dostały się na 
zew lątrz następujące lniorm&cye:

Pierw szy pr: e r  ów ił b- namiestnik d11 B o - 
b r z y ń h k i ,  po nim zaś minister Z a l e s k i ,  
następnie imiemem swojem  i b. posłów, a obe­
cnie kandydatów (W . L . J a w o r s k i e g o ,  
Stefana S k r z y ń s k i e g o  i A ni. hr. W o d z i -  

j e g o )  zabrał gło 1 poseł G o e t z  i  złożył 
d e k i a r a c y ę ,  określającą stanowisko p r a -  
,  o y  n a - o d o w e j  l u d o w c ó t

n ek la  acya stwierdza, że z m icy „ty  wy ś. p. 
A n d S a  i W e g o  P r a w i c a  n a r o d o w a  
z a  w  a ł t  " r  19Q8 z l o o  o w c a m i  s o j u s r ,  
któ7y miał na c d i uśmiercenia waśni społecznej 

iw
deklaracja

i w S k i zdunbow ięó twem :>a t t ó  ^ w i s k u -  
jak  stwierdza Hflklaiacva 1 ^

S m  R u m u ń s k i  “attaćhi wojskowy, podpu'kown’'k  

Razu, wyjechał.
S a m i. ś s fe !  r a z Ł a i  d a lo n a y .

Rnkare°zt (depesza przybyła spóźniona). A gen- 
BuKaresz j (inosi : Generalissimus, naczelny

S l i p * ? * ?  » f eraw iIiei w y“ - “ a- ; ' p o1 - 

cy  Zltw ®  * moś4 kr41 “ iw g t ka ze in ą  komendę ąrifm operacyjnej. 
pow*erzyc_na^. . &}ąboką w dziączaością za

S w l f f i  z a s L y ^ o b e jm u ję  dziś komendę ar- 
n J  w  przekorm iu. że arnna wierną poiostam e

P O
Kraków, 8 lipca.

SkŁPCi polscy W Anglii. Biuro Rady narodo 
wej otrzymało z Birmingham następujący telegram 
od kierownika biura prasowego R idy narodowej, 
który towaizyszyl naszym skautom do Birmingham: 

„Chłopcy nasi odniedi wczoraj niebywały sukces. 
Książę Conmnght specyamie ssladał Im Jfyozenia, 
a generał Badea-Powell, twórca skantingn a-ig’el- 
skiego odwiedził obóz polsblcn skautów f w ręczył 
P. Małkowskiemu, naczelnikowi polskiej drużyny, 
dznakę za ł ig i" .

5 lam.J strony "onrszą, to  publiczność angielska 
żywo ZP nteresowala się naszy n skantingem I wo- 
gólo Polakami.

Jeden z polskich skautów, biorących udzfsł w 
zlocie, angielskich skautów w Birmingham, donosi: 

Wczoraj rano przybyliśmy do oboza 1 wzbudzi­
liśmy prawdziwe zainteresowanie. Reprezentacja 
polska przedstawia się baruzo dobrze. Oprócz dele- 
pa yl polskiej przyjechali argielscy skauci z Ka­
nady, z Ohin I z ro>maftycb angielskich kolonlj, 
dalej skauci szkać-y, hiszpańscy i francuscy.

Ci ostatni w liczblo 32. Obóz jest wspaniale 
urządzony. Są nawet wodociągi, nmyślnie założone. 
Są dalej przeróżne sklepy, nawet kioski z dzienni­
kami. Dziś rano przyszedł do naszego namiotu kol­
porter z dziennikiem, w którym znajduje się foto­
grafia delegacji polaklch skautów, zljęta dzień 
przedtem w Folkstonie. Życie w obozie bardzo 
przyjemne.

Podziękowanie Wialmcinemu Panu 
Doktorowi St. Szurkowi.

Czuje my Bię w obo wiąznu złożyć Ci, Szano­
wny Panie, serdeczne podziękowań e za sta- 
ran’a i troskliwą opiekę w przywróceniu zdro­
wia naszej drogiej Matce po bardzo ciężkiej 
l długiej chorobie. —  Wypowiedzieć słowami 
naszej wdzięczności nie potrafimy, ale pozosta­

nie ona w naszej pamięci na zawsze
Dzieci i wnuki Skarbrscy,,

Em i

f
Za spokój duszy ś. p.

A d a m a  S ą l r r o w ł e c M e ^ o
Magistra farmacji, antekarza w Czcuowie

jrko w drogą rocznicę śirierci

odbędzie się !JabOLeńStWO Żałobne W koś irle 
O. O. K a p u c y n ó w  o godznie 9 rano dnu 
11-go lipca 1911 roku w Krakowie, na które 
pozostała wdowa zaprasza rodzinę, jako też 

Kolegów i pobożną Fublicznośe.

S p c a i t f s  z ą fr ć iF ,

Adwokat krajowy 
Em arytoiyaiy c. k. Radca Sądu kra;, wyższego

iiffclej ttłnfcifoiefz Jordsieuic?
otworzył kanceTaryę adwokacką w Przeworsku

5715 1 3

Adwokat Dr Grflnzweig
obsen e Grcdzka 42 5746 1-.

ULUBIONA

„ H a n u s i a
u z c k o l a d a  a l e z r ó w n s n a  w  s m a k u . !

A  . P i a s e e k i - K r a k ó w l

„  W  r a z ie  ź a lo l» y “ farbuje dobrze na czarno 
wszelkie suknie w 24 godzinach. Również ns, 
wszystkie inne kolory. P ierw szorzędna czarni- 
czna nraln.a najwykwintniejszych toaiet. vVien6P 
TheŁterp&tzerei ii. Farberei. Men, IV/V Grosse 

Neugasse 17. 4561 15 ?

KANCELASYA

UiOata Dn Jftzeln ommelskieso
przeniesioną ;o* te ld  na ui. Rracna 
L. 3, T eief. Hr 2 4 0 2 . 5718 3 10

Odpowiedzialny redaktor i w ydaw ca: 

lVlichai Ko iosiińa iiL

N A D E S Ł A N E .
Aatyku ły  w  tym  ctziale u ia  pochodzą od 

red a k ov i).

KANCELARYA

Me Dra LuM ? DcBroatólfja
mieści się obecnie przy ul. Karmelickiej 7, II. p.

5721

Dr Helena Sze&ewsks
specyalisi a chorób dziecięcych, ordynuje w sezonie 
letnim od 1  czerwce w  B y  j u a n o w i e  H t f r t  .t

4366 U  12

(fl M M M B g jM iMwiy

Hoiei Fension 
Warszawski

murowany, zwrócony ku stronie południowej, 
z widoniem na góry. Urządzony z komfortem. 
W odociągi z zimną i gorącą woda Kanalizacya. 
Centralne ogrzewanie. Weranda. —  E lektryczne 

oświetlenie. 5537 3 6

tania PjMtM. 
Cfimeimn 04 8 K. dziennie.

swryin tradycyom.
DsrUU i Rumunia.

Relorad. Oirawiając rtosunkff serbsko-rumnń- 
i • 9^m niinraw a" wskazuje &a to, że między 

ski", Q0 0 jStniał stosunek przy-
obu paustw.^ i ^ ’o Eumunii j est obecnio d li 
jazny. b t .  at\czuiejsze, że Rumunia jbst

f e d “ “  o  . » * * .
mają te same interesy.

(irecy w AlbJUii.
v -io n a  Opuszczone r-zez Serbów ttrytoryum  

G „ra obsadzili Grecy, którzy wypędzili stamtąd 
S n  “ N am  W W W  win-
dze albańskie.

Żabnu wysi lania ilepesz feoaaj- 
larnycli.

g eiarad Rząd serbski zakaaal konsulom w y­
syła lia  s z y fr o w a n y c h  depesz do sw oich rzą­
dów.

% Ljiilerenęyl sLa«:i Jir.
Londyn. Na wczorajszej konferenryi ambasa 

dorów poruszono myśl uchwalenia rozolucyi 
sk :erowa je j  p r z e c i w  e w e n t u a l n e m u  
m i e s z a n i u  s i ę  m o c a r s t w  d o  w o j n y  
b a ł k a ń s k i e j .

g £ c z a w 3  
S £ M s ^ a

najsilniejsza alkaliczna (sód-liljn) 
W *  sicraw a Czech. "Safl

W yborny, dyetetyczny uapój stołowy, 
do wartości szczawy bilińskiej zapytać się 
lekarza dom ow ego---------------- 10454 24 52

Pożywny, lekko strawny, wzm acniający środek 
ola chorych, riabow itych i rev;onw alesceatów  ka­
żdego wieku, Bardzo przyjem ny w smaku i da­
jący się przypraw ić na różne sposoby. Zażądać 
w 8] tekach, drogueryach lub wprost od firmy 
R. K u f e k e ,  W iedeń I I I ,  książki kucharskiej 
„K uleK e", obejm ującej lo 7  przepisów kuchar­
skich, które okazały się bardzo dubiemi. — —  

2716 2 7

Podziękowanie.
WbzyBtkim tym, którzy z powodu śmierci neszej 

ukochanej Matki ś. p. HELENY 1° KLECZKOW- 
SKIEJ HZNRYK0WZ1 J0R0AH0fVE) okazali w ja- 
kikolwiekbądź Bposób tyle współczują, składamy 
serioczue „Bóg zapłać",

TADEUSZOWIE KLECZKOWSCY.

fiSE*' W  KARLSBADZIE,ordynują, Jak 
dawniej

Dr Michai Śliwiński
Wiiililbrunnsfraase „KSnlg von Preussen".

Wiedeń, 8  li^oa . ^Giełda południowa).
Marki 118 i j .  ilouta majowa el-59, Rtnta koronowa 

węgiersl a 80'70 Akcye auatr. zakł. krod. 610-—. A le jo  
węg. :ak.. kred. f i l i  —. Akcye Anglooaaku a^S 75, 
Akcye Jnionbanku 573-— . Akcya Ba il..ereit  ̂ 504-—. 
Akc'jO Lunderbanku ŁOT—. Akcye kolei pańatwjwych 
6 ; ‘2 —. Lombardy 118-—. Akuy# fabryki broni 851-60. 
Akeyo tytemowe S24 50. Alpini 873-50. Rima-Moranyd 
9 .8 '—, Akry# praski.go T-ow. .e.aznego 30 5>. La , j  
tdredkfc 2 o 50. Kalle JÓ3-25. Skoda 803'30. 41/, p ' io. 
Listy .asiawn# Banku galio. dla nandiu i przem, - ,

O.Dosobienia : staoo.
Berlin 3 lipca. (Ulema porarna).
Akcje wredytowe 192 75, T iw. dyskontowe 176 75. 
Usposobienie: słabe. >

Giełda zbożowa.
Budapei zt, 3 lipca. Taig zbożowy,
Psziuici na pazdiijmik 11-29 dc 11-30; p3zenica ns> 

kwiecień fil V9 i3o 11-80; iyko na pażdzięrr k 0-01 4o 
9-02, owies październik 8-58 do 8'59; kukurudz* na 11- 

7-61 do 7 65; kukurndza na smrpieu 7-85 do 'c 8 6 ; 
uuku udza na maj 7*30 do /  31; rzepak na sierpień 
1565 do 16 73.

Oferty; mierne. Chęć kupna: mierna: Usposobienie?
, silu:e ; wjpogadza się ».«**-•/

99
obok Mleczarni 

Zwlazkcwal.

6 6

ulica Szczepańska 1, 2  z powodu przebudowy f°goż domu na

1 .  8 .
Obok MIeo2arnl 

Z w ią zk ow ej.

D z ;ęh u jąc p rzy  sposobności 

d o tych cza sow o  zau fan ie , 

w an ie je g o  i  nadal.

zaSzan. m óim  O dbiorcom  

proszę  rów nocześn ie  o zacho* 

j j l a r y a  1 ’ i c e h o  w



nr alu. N O W A  K E f U R M A

Podz‘ękowanis.
Dotknięci boleśnie z powoda śmierci 

najukochańszej Żony i Matki

ś ,  p .  J l a r y i  H o l u b o w e ,

składamy serdeczne podziękowanie
wszystkim , którzy raczyli pospieszyć 
z  wyrazami współczucia tak listownie, 
jakoteż ustnie, ja k  również tym, którzy 
przyczynili się do oddania ostatniej p o ­
sługi Zmarłej, a w szczególności ks. K a­
pelanowi St. Dudkowi i Duchowieństwu, 
które bezinteresownie wysta.piło, S io­
strom Zakładu im. Helclów, a w szcze­
gólności zacnym M atce Przełożonej i 
Siostrze Stefanii za nadzwyczaj troskli­
wą opiekę, sławetnym Cechom za liczny 
a bezinteresowny udział ze sztandarami, 
Stowarz. im. JaU onsky, Znajomym. Kre­
wnym i pobożnej Publiczności.

S802 Mąż z córkami.
zegarek złoty męski z de- 
wizką Zialazca zechce 

oddać przy ulicy Stolarskiej 6, I piętro, gdzie 
otrzyma sowitą nagrodę. 5770

O g n ie  s z t u c z n e
5437 6 10poleca najtaniej

2 3 .  Ń  A  &  k o  &  t ,  s r
Kraków, ul. Karmelicka 15.

5 ©  m o r g ó w  p @ l a
czarnoziemu podolskiego, I klasy, z'budynkami 
sprzedam. Pług włości ienś>vgnej 24.000 koron. 
J a n ick i poste restante D ębniki. 5775
Fin T r lń 7 0 n i  1 Towarzystwa, kredytowego 
UU Ł ul j l l . f l  szukam spólników-kapitali- 
itów. J a n ick i poste restante S ęb n ik i.

Sprzedam dom dopłacę do kamienicy
w Krakowie. Fr&zśński, d ęb n ik i.

M a t u r a  y s i t a  S o 1̂
Ma. G w ik ow sk i poste restante D ębniki.

Wiktor Barabasz
Skład fortepianów, pianin i har­

monium
Kraków, Rynek gf. 39, Linia A-B.

Telefon 2538.
Poleca instrum entaduborowez pier­
wszorzędnych fabryk krajowych 
i zagranicznych. W yłączne zastę­

pstwo L. Bo3endorfera. 
W ielk i w ybór w instrumentach 
194 przegranych. 96 o

K fl* 2 A  ll!Bff, f 5*r 2 3 !a  szr ie modnie. Podczas 
n i l  s a W I t l i i d B a  wakacyj szyje taniej. 
Poszukuje roboty w domach prywatnych, w miej­

s c a  lab na irowincyi. — hlica Szewska 1. 10, 
piekarnia „Sport11. 5780 1 2

P t & s a i y  M u m v e ]
.poszukuje pe na z 8-letnią praktyką biurową 
x kasową, zdolna, nilna i obowiązkowa. Zgło­
szenia J. P. poste restante K o r c ó w  koło
Uhnowa. 5789 1 3

R i h  s o l w e s i f ku.su abiturientów Akar

lekcyj stenograni lub przyjmie odp. zajęcie 
biurowe — Zgłoszenia: „S tenogr& I11 pos'e re­
stante K ra k ów . ~ 57"7 l  3

d«jhi mtma
z ogrodem w ,. icTicim Krakowie, do sprzeda­
nia z wolnej ręki. Bliższych szczegółów udzie­
li właściciel, ■ulica Krakowska 

5791 1 2
w Pó^wsiu.

Aspiranć
lub a s p i r a n c k a  f a r a s a c y i  znaj­
dzie natychmiastowe umie­
szczenie w aptece, Kraków, ul. 
Kazimierza Wielkiego 36.

5803 1 2

Rowery
damskie i męskie używane, oraz tandem (na 
iwie osoby), bardzo tanio do sprzedania. — 
H. Niemetz, Kraków, Karmelicka 15.

5694 2 10

P o s t n a
z maturą gimnazyalną i po­
czątkami fortepianu, poszuku­

je prywatnej posady lub miejsca damy do to­
warzystwa. Zgłoszenia z warunkami: 7  poste 
restante S a n o k .  5795 1 3

Jako toł&włys*:
op: jkun chorego, mentor, wyjedzie za granicę 
mężczyzna starszy, z dobrego towarzystw?, ma­
jący najlepsze refereneye. Zgłoszenia: „Expe- 
rienta11 poste restante Krak ii w, okazicielowi 
kwitu. 5776 1 3

P o iiM lR  M arscy
z ładnem pismem, praktyką biurową i znajo­
mością języka polskiego i niemieckiego, znaj­
dzie w Krakowskiej filii Wiedeńskiego tow' 
ack. stałą posadę, z prawem do s habilizacyi, 
zależnej od sprawności kandydata. Zgłoszenia 
z podaniem życiorysu i dołączeniem świadectw 
pod Fach p o o s to w y  33, K rak ów . 5798 1 2

S k l e p
z 3 ubikacjam i, w domu naroż., Rynek 
i ul. W iślna 1. 2, tanio zaraz do w yna­
jęcia. W iadom ość u stróża. 5796 i  3

300 k o r .  i  w ię ę e |
zapłacę temu, kto mi w yrobi większą 
adm inistracja dóbr. Z g łoszen ia :-„Agro­
nom1" poste rest. Myślenice. 5790 i  4

Do sprzedanie iiilocztirnla
dobrze prosperująca, za przystępną ce­
nę. Adres w biurze J. Hopcasa A . Sa­
lomonowej, Szczepańska 9. 5787 i  3

MSiszManle
składające się z 7 pokoi, przedpokoju, 
kuchni i łazienki, z elektrycznem oświetl., 
nadające się też na biura lub pensyo- 
nat, do w ynajęcia  od 1 października 
1913. W iadom ość w  Biurze elektrote- 
chnicznom przy ulicy Starowiślnej 16, 
I p. Telefon 484. 5772 1 3

• • 

II
po cenach niskich, 1/a kg. 20— 30 hal.,
sprzedaje się częściow o i hartownie —
pod zielonym parasolem, M ały Rynek. 

5779

P oszu k u je  się

dzleriawy
około 300 morg. w G alicyi zachodniej 
(najchętniej w okolicy  Krakowa). Po­
średnictwo niedopuszczalne. Zgłoszenia 
pod „Dzierżawa 230“ poste restante 
Kraków, za okazaniem kwitu inserato- 
wegO. 5731 1 3

Hiszpańskie s?,aaŁss
i na nalewki wysyła w 5 kg. koszykach franko 
zu, zaliczką 5 K. — S. Fallik, dom el sportowy, 
Zaleszczyki. 5781 1 3

p rzy  ul. P ija rsk ie j 1. 2 (K o le g iu m  
:vsiężjr P ija ró w ), w  ca łości lu b  czę ­

śc iow o , do w y n a jęc ia . 
P a r c e le  w  D z . (D ą b ie ) i w  R a - 

k ow ica ch , tło fp rz e d a n ia . —  B liższe  
szczeg ó ły  w  k a n ce la r ii ad w. D ra  
Tadeusza Isk rz y c la e g o  w K ra k ow ie  
Ul. W olsk a  1. 3 . 5 7 6 9  !  5

Polka, z dobrego domu, ze szkołą wydziałową, 
lat 18, poszukuje w domu obywatelskim, odpo- 
witdniej posady lub do nauki dzieci. Zgłosze­
nia pod ,.H. E.“  poste restante P rze m y ś l.

5782 1 3

MraszGfẑ ns
francuska fabryka odda generalne zastępstwo 
na Ualicyę „ancbois“ riarynowanychjdewentu­
alnie 2—3 poważnym firmom na większe okrę­
gi. Zgłoszenia polskie z refer. pod „Anchcrs 
marines“  poste restante Cannes (A. 11.).

5785 1 3

R o m a n ó w
Pensjonat pod „Matką Eosbą“
położony v iród lasu szpilkowego, 50 pokoi, 
ogrzewanych systemem „Sirius“ . dwupiętrowa 
sala. kuchnia wzorowa, dyeta indvwidaalizO' 

wana, pod nadzorem lekaiza.

Ola d z ie c i i  m ło d z ie ży  in te rm t
przy Densyonaeie pod „AUtką Boską“ przyj­
muje dzieci same od czteroletnich. Opieka 'e- 
karska i wychowj ” cza, na żądanie nauka, 
konwersacya, muzy u i, gimnastyka.

SpecyalnO ŚĆ: Odżywianie wątłych dzieci. 
Broszury do nabycia w Krakov ie, w księgarni 
Gebethnera i Ski. _ _ 3431 21 36

Prospekty pensyonatu i in tem ri' gratis wy. 
syla właścicielka Walterowa.

Wtorek 8 Lipca 1913

IH-W , ?ŁOT.MEtMlgMa PRl»VtU^

Y [ ko'
OłR WYH!S7CZimEJ

erjiazn^Ai u% laajflCk.cr a

C l i r i ł E K W M  

J .  S z c z a w i ń s k i e j ,
K r a k ó w ,  u l i c a  D łu g a

poleer, sok Gr-nadina w bntelkach, */, litra 
2 Iv. Przy odbiorze 3 butelek wysyła się opa­
kowanie i porto franko. 5632 5 10

20 do 30 000 K
poszukuję na hipotekę po Kasie Oszczędności 
na realność w śródmieściu (bez pośredni­
ctwa), na dłuższy przeciąg czasu. Procent 
umiarkowany. Wiadomość:’ L ic z k a  2 0 0 6  
poste restante K rak ów , za okazaniem kwitu 
inseratowego. 4707 16 0

P a n n a
z praktyką, językiem niemieckim, tmcbaPeryą 
i stem “rafią, poszukuje zmiany posady, najchę­
tniej na Śląsku. Zgłoszenia: 
restante Kraków.

„A le k s : 1 “  poste 
5637 3 3

Kia cMfl)
pierwszorzędnych malarzy, okazynio zaraz do 
sprzedania, ul Karmelicka 37, II piętro, drzwi 
na lewo, od godz. l/a2 do 4. 5669 4 8

D o  w y a a j ę o l a
pokój kaw alerski, front., słoneczny, osobno po­
kój, kuchnia, przedpokój —  zaraz. W iadom ość:
ul. Wygoda 3, II p. 5616 3 3

K t o ;

Krakfiw, £«r. lana 6.

D e g o f e a  w y s y ł k a

w  sk rzyn k a ch  d odaw an ych  gratis.

P r z y  d łu ższym  abonam encie zn aczne 
ustępstw a.

D z ie ła  be letrystyczn e , lite ra ck i0, ar­
ty styczn e  i n au k ow e w  ję zy k u  p o l­
sk im , fran cu sk im , n iem ieck im , an­
g ie lsk im , w łosk im . O sobny  d z ia ł dla 
d z ieci i m łod zieży , f la jś s ir iS E S z e

HCHSTfcŚU. 5730 2 0

Kai dog naukowy z dodatkiem 60 hal., beletrystyczny z dodatkiem 1 K 10 hal., ogUny z do­
datkiem 1 K 60 hal. — ./Dodatek do katalogu na rok 1912/13 40 lial. wraz z przesyłką

Lisika ilość tneb.i używanych
stare lustra, meble Biedermayer, iadalnie, stoiki skór-, obite, piękna umywalnia z kurkami, 
leżak, płaszcz kąpielowy, lampy eiel.tryczao i w i. bardzo tanio do sprzedania 5717 2 3

w Prt'UcKa°j hali Aukcyjnej - - - - Psiss Spiski.
«• # « «

A d m in is t r a c y a  D ó b r

H. R adzliU rllla
w  fiSaUcanEb

p o s z u k u je  m a s z y n is ty
obznapmionego z motorami Denzjnowemł. Zgłosze­
nia z odpisami świadectw i curriculum yitae nadsy­
łać należy pod adresem administracji dóbr, p Ba­
bce via Zabierzów. 5655 2 5

5,f.sfekfł drnkarsLa. 3aowpiess.
W  sprawie utworzenia rentownego, kilku m ilionowego przedsiębiorstwa 

W Galicyi, poszukuje się 1— 2 spóluików z kapitałem uo ÓO tysiu^y kori/n
Ref leku je  się na u czc iw y ch  i w ykształconych ludzi. Pośrednictw o niedo­

puszczalne. B liższe szczegóły, rodzaj twórczości, przedłoży się osobiście. Zgło­
szenia listowne pod 5733 pizyjm uje Administracja „N. Reformy'. 5783 i 3

M  j e s t

t r u c i z n y

Głów ny skład w Drcgneryi J. H< nak i Sp 
Mag. Karm., KrakOw, Szowska ó. 4038 9 10

P ie k a r n ia
oklep, mieszkanie i stajnia, do wynaję­
cia. —  W iadom ość: Zygm unt A pril w  
Podgórzu. 5439 4 4

Ze b@2;cen 1
T y lk o  przy ul. Brzozow ej 1. 4, 1 piętro, 
resztki wełniane, jedw abie, alpaki, ba­
tysty szwajc., etaminy, perkale i t. p 

Przy zakupnie za 10 kor. zwracam 
za tramwaj. 5583 3 6

To odnosi się i  do włosów. — Po wytę- 
żeniach sportowych lab zawodowych na­
leżałoby każdym razem starannie skórę 
głowy wy masować
S r a  B r a l le i jo  w o d ą  b r i o / . o w ą .
- - Błogie uczucie, nieprzeczuwane orze- 
źwienie i ożywienie jest skutsiem. - - 
A najważniejsza rzecz: organy skóry gło­
wy odżywają napourót. - - tłicpi zjje- 
mne owędzenie znika natychmiast, zana- 
biega się wypadaniu włosów i łuskom, 
podnieca się silnie porost wł jś w, nnika 
przedwczesnego posiwienia. PielęgnowaA 
włosy, dopóki są. - - Środków cudownych, 
któreby na łysej głowie w sposób czaro­
dziejski wywoływały czup.ynę, niema! - - 
LiezLe poważne oceny lekarskie i pry­
watne. ł* 15 2 2

Dia Brali ego wtda brzozowa, orygi- 
nalny wyrób, dn nabycia we wszystkich
aptekach, di.gueryach, perfumefyaoh,- 
składach mydła i lepszych zakładach fry-
zyerskich. Cena 2'50 K i 5 K.

Jerzy Dralle, Podmokłe n. Ł.

Pokoje
dla przejezdnych lub na stałe, TJ1. Dłu­
ga 9, II . Cholewiczowa. 5605 3 o

.Cukiernia J. Szczawińskiego
Kraków, ulica Długa, poszukuje s u b j e k t a  
do cukrów oraz u c z n ia  zamiejscowego do 
praktyki. 5633 4 5

P ru u  rńie wszelkiego rodzaju produktu za- 
siępsi.* o  na Kraków i okolicę, ewentualnie 
na całą Galicyę'i inne kraje. Zgłoszenia; „Ł e - 
gśfym acya  11 F. K“. poste restante K raków , 
za okazaniem kwitu inseratowego. 5670 2 3

A s > s f e ] i t  f a r m a c y i
poszukuje od 15 lipca sustsntacyi w Krakowie, 
lub zastępstwa na prowinryi. O lssz ic le low i 
le r iły m a cy i k o le jo w e j Wr 0 4 8 4 0  poste re­
stante K ra k ów . 5631 2 3

Mopane
B-nl. Marszałkowska, pensyonat „Tnrnia:‘, 

Wolmanowej. Bokojo duże słoneczne, z weran­
dami. — Kuchu.a staranna. Ceny umiarkowane.

1 5520  4  6

Aspiranta
przyjmie apteka iv Strzyżowie n./W .

5545 4 4

półkryte, wózki, faetony-kuczer, wolant, 
brek, omnibus i t. p., do sprzedania.—  
Kraków, Zw ierzyniecka 35. 5580 6 8

iłiiiipiiignike biurowa
rutynowana i pisząca biegle na maszy­
nie, znajdzie zaraz posadę w kancela- 
ryi adwokackiej, Rynek głów ny 1. 44. 

5700 3 3

(ńyńcrny d i d  desaramy!
kuracyjny, lipcowy, rarytas miodsborów wła­
snej pasieki, 5 kg. puszka kor. 6 50. Wyborny 
miód stołowy do picia 4 ‘ /j litr. gąsioiek kor. 6 
Masło stołowe codziennie świeże, 5 k ;. paczka 
kor. 11-80. Wysyła za zaliczką I- M. ] arfaH, 
Podhajce 76. " 757 79 o

Leksyk© ^
Mayera, 19 tomów, tylko 45 K, kasa Wiesego 
mała, aparat na naftę tanio sprzedam. Kraków, 
ul. Gołębia 10, sklep’. 5378 4 5

i i i i i i e  hiszpańskie
do smażenia i na 
kompot, w 5 kg. 

koszykach K 4 30, wysyła franko za zaliczką 
D. Gottfried, dom eksportowy, Zaleszczyki U l. 

5726 2 4

naturalne, karpackie, wysyła 5 kg. za 12 K 
opłatnie, Jan Barnaś, Szepes-Ófalu (Węgry). 

5554 6 24

ładno, świeżo rwane, wysyłamy w 5 kg. koszy- 
kacn opłatnie za zaliczką 5 K. — Sckackner 

Dikman, wywóz owoców, Zaleszczyki.
5555 4 6

S t a n o w c z o  K s p e p s z a  w o a a  d c  u s ł .
2516 7 9

SSimSsp.cz filazoHi
szuka ldkcyj, ow. guwernerki na prowincyi, 
poza Krakowom KJdziela nauki języka łacin., 
literat, pojskie], konwersacyi niemieckiej, histo 
ryi i t. d. Zgłoszenia pr,.\jmuje Administracya 
-Nowej Reformy^ pod hjaśrer 1891. 5739 2 3

1 IW   ...
metodą Ansona, udziela tanio 
Gołębia 16, II p., front.

R. 8. O., ulica 
5030 9 10

Defts paiiienlcl
z najlepszemi świadeotwami szkoły handlowej, 
biegie w korespondencyi .  stcnograiii nicmic-' 
ckiej : polskiej szukają posady — Zgłoszenia: 
H. M. Gsodam post: restante WieliczKa.

57 05  8  3

Mm, j i i i M
peLsyonat zdała od ulicyr i kurzu, w spa­
niały widok, pokoje słoneczne z w eran­
dami, kuchnia wytworna, fortepian w 
domu, ceny b. przystępne. 5708 2 10

eTśzfci ® r e d ja s k i
c. k. notaryusz 4786 26 30

w  K rak ow ie , ul. S ław k ow sk a  I. 4.

larzdd oóor OłeDowioet  c
, p. Polanka Wielka

ma do sprzedania ga rE itia r  m ł s c a m i
z  k ie r a t e m  firm y Cłayion i Schuttle-
V0rth. 5 7 4 0  o 2

lampiony, serpen­
tyny, balony itp. 
najtaniej n firmy

I tKraa
Kraków, ulica 
Karmelicka 8< 

Laszki, utrzymujące ciepłe lub zimne napujo 
przez 24 godzin i pierwotnej temperaiutrze, 
po K 4 00. Cenniki darmo i opiatnie. 5703 2 15

Za 6 koroii
beczułkę 5 kg. brutto H ik om itc -j b r y n -  
a z y  wysvła za zaliczką fabrycznj s k ł a d  
s e r ó w  'B R A C I  R O L N IC K IC H , a - 
k ó w ,  W i e l o p o l e  7  r  • } un,kj różnych
gatunków serów wysypmy aarmo i opłatnie. 

3453 34 100

Stołków
30 giętych, 2 kasy, biurko duże lepsze, szâ  
fa z lustrem 1 na książki, serwant :a, stół dę 
bowy na 24 osób, różne umywalnie, lustro do 
magazynów i inne, w ramach mahoniowych, kre­
dens, komoda, stolik do kart, mahoniowy, ka­
napki dwie po 2 1/, metra długie, do interesów, 
maszyna ręczna i krawiecka, rozmaita broń an­
tyczna, obrazy i Ł p. rzeczy wysprzećaje się 
zupemie do 30 lipca. Kraków, Ul. Gołębia 10.

5579 4 10

Z m i a n a  l o k a l u !  Z m i a n a  I c k a i u !

H A N D E L  W UN

A . © r a le w s l 1 1 Sp,
o b e c n i e  5695 2 <

Y E - l o  J S r C L C S l S l S t  1 3
N a j l e p s z e j  j a k o ś c i !  N a j l e p s z e j  j a k o ś c i

WAPNO
z  W a p ie n n ik ó w
poszukuj e

W  P O ^ O r k i y C E C h  (e ta c y a  k o le jo w a )
się zdolnych, zastępców

Informacyi udziela:

Filia Banku Hipotecznego w K. akcwia
Oddział towarowy. 4673 6 0

Mleczom!!!
pod korzystnemi warunkami do sprzedania. — 
Wiadomość: ul. św. Tomasza 27. 5/02 2 3

zakupiono na licytacyi, oryginalne amerykań­
skie- można nabyć o połowę taniej niż kosztu-
14, przy ul. Kopernika 13. 5710 3 3

,G ali«yjska fabryka narzędzi wiertni
czyoł' I*OTrHi »” 5 M B C  l K j j s h  &  xA4>*
H-iWktz w Stryju, po^unuje

KonstniRtcra
obznajom ionego z konstrukcją  i fa lry - 
kacyą" maszyn parowych.

/"głoszenia do Stryja z podaniem iva- 
runKów płacy i czasu objęcia posady.

5698 3 3

Dra Eryka Kuehńelfa Sanatoryum Hohen- 
Salzburg w Parsch-Salzbui g

największe zbiorowisku obcych w Austru, x2 
minut z Salzburga koleją elekt., wspamałe, 
spokujne położenie. Wszelki komfort. Geny 
urniark. Wszelkie sposuby leczenia fizykal.-dyct. 

3279 10 l i

Akuszerka
Filipowa, mieszka przy ul. Kremeiowskiej 4. 

5686 2 3

Panienki luń studenci
znajdą umieszczenie u izrael. rodziny. 
Zgłoszenia pisemne pod „Opieka11 poste 
restante Kraków, za okaz. kwitu inser. 

5594 3 10

K n p r t f ę  5
używane meble, garderobę męską i dam­
ską, futra, jakoteż inne przedmioty. —  
S. Katzner, Bracka 5. Korespondentka
w ystarczy. 5650 2 20

1. wiedeński kontestowany zaliM n i M i i i  
p p H w  i uprzęży

ma zawsze na sprzedaż w bardzo wielkim wy­
borze bardzo piękne, od zamożnych osób pocho­
dzące landa, półkryte jedno i dwukonna kuczer- 
faeiony wszelkiego rodzaju, leskie kabryolety, 
browno i t. d. — Kupuje też wszystko ze 
zwiniętych stajen za gotówkę lub przjjmuje 
w komis Karol Fischer, Wiedeń, II, Praterstrasse 
72, Hotel NordLihn. Tcl. 20107. , 201 80 0

Loka
na handel korzenny, już zaprowadzony, 
przy najruchliw szej u licy w K rakow ie, 
do w ynajęcia od 1 lipca. W iadom ość 
u p. Lernera, ul. św. Tom asza 20,

5707 2 3

Na O  rzadkie w łosy •  u Pań, nie 
ma innej rady •  jak

« Eobra fręzurn. •
Takie O  w ykonuie zaduwamiająeo, : 
najlepszych «•> w łosów C  i poucza, jak  •  
się nią t -3sać fryzyer O  ul. W o l­
ska 1 w Krakow ie. v  5497 4 5

S i w
znikają natychmiast po nżyciu środka

K 2 40

l  Seaoeia JikC luli „Piprtiii"
K 2-40 K 4 i K  8.

Kto rhce j. nsun \ć po roli i niezna- 
cz u le , niech użyje środka

t . nf
przetworu przeźroczystego iak wola, po­
dobnego raczej do wody na włosy. ,
Koma w yp a d a ją  włosy lub ma la p ie ź
(łuski) j ł  g ło w io , niech używa wody 
do włosów .  .

W. Scegcia balsamu
który zawiera czysty, leszący sou orzozy.
Jedynie prawdziwe wyrobu W. Seegera, 
Wiedeń. — Warszawa. Składy we wszyst­
kich aptekach, drogueryaoh, lepszych per- 

fumarj ach i zakładach fryzyersiuch. 
Generalny zastępca- Szymon Tiiles, Wie­
deń II., TaborstrassL 46 ... 5743 20 50

Z Drukami Literackie) Krakowie, uk Jagiellońska 10. Rządca drukarni L , K, Górski.

12987116


